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CZĘSC URZĘDOWA.

Do N a m i e s t n i k a  N a s z e g o  w  K r ó l e s t w i e , 
P o l s k i e m , J e g o  C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  W i e l ­
k i e g o  K s i ę c i a  K o n s t a n t e g o  M i k o ł a j e w i c z A.

N a przedstawienie Rady Administracyjnej, Roz­
kazujemy: A le k sa n d rz e -M a rji (dwóch Union) J a ­
siń sk ie j, córce niegdyś Aleksandra Jasińskiego, b. 
N a cz e ln ik a  S ekcji Administracyjnej Departamentu 
Górnictwa Królestwa Polskiego,urodzonej po zgonie 
ojca z prawego małżeństwa jego z pozostałą po nim 
wdową Honoratą Jasińską, uiszczać, w drodze łaski, 
od dnia urodzenia, podług zwykłych warunków, do­
datek do pensji Em erytalnej, w takiej ilości, w ja ­
kiej udzielony został Ukazem N aszym  z dnia 29 
Maja (10 Czerwca) 1862 r., małoletniemu jej bra­
tu  Ksaweremu, to jest po rs. 75 na rok, z odnie­
sieniem takowego do fu n d u sz u  zamieszczanego co­
rocznie w Budżecie Królestwa na pensje, w dro­
dze nagród udzielane.

Wykonanie niniejszego Ukazu N a s z e g o  W a s z a  
C e s a r s k a  W ysokość  nic omieszka polecić Komi­
sji Rządowej Przychodów i Skarbu.

(podpisano) „A LEXAND ER.” 
przez C es a r za  i K róla  

Minister Sekretarz Stanu
(podpisano) Łęski. 

w St. Petersburgu, d. 26 Marca (7 K w ie tn ia ) 

1863 r.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.

by  ogłaszały jak ieko lw iek  m anifesty, takich , 
przeciw nych praw u, stow arzyszeń. W edług 
La France, now a izba w początku  lipca będzie 
zw ołana na kró tk ie , dw utygodniow e posie­
dzenia, dla ukonsty tuow ania  się po spraw dze­
n iu  ważności w yborów .

Patrie stanow czo zapew nia że uk ład y  do­
tyczące obsadzenia tro n u  greckiego weszły 
ostatecznie na zadow olniającą drogę i że przy­
jęcie ko rony  greckiej zo s trony  księcia W il­
helma, z powodu porozum ienia się m ocarstw  
opiekuńczych, może być ju ż  uważane, jeże li 
n ie  zajdą jak ie  nieprzy widziane okoliczności, 
za nadzwyczaj praw dopodobne. La France da­
lej się posuw a, donosząc że gabinet londyńsk i 
porozum iał się z rodzijią duńską  i przyjął s ta ­
w iane przez n ią  w aru n k i co do p rzy ję  ■ 
cia ko rony  greckiej przez k sięcia  W ilhelm a. 
G ab ine t b ry tańsk i spodziew a się że m ocar­
stw a opiekuńcze podzielą jego zdanie i zapro­
ponow ał zebran ie  konferencji w tym  prze­
dmiocie w L ondynie  na d. 25 maja.

W  W iedn iu  u trzym ują że w tych  dniach 
ogłoszony zostanie d ek re t zw ołujący radę 
.państw a na d. 28 maja. P rezesem  izby depu­
tow anych na m iejsce m ianow anego m ini­
strem  spraw iedliw ości D ra  H eina, p raw dopo­
dobnie będzie w ybrany D r. H asuer, k tóry  był 
pierw szym  wice-prczesem  nu poprzednich p o ­
siedzeniach. Pom iędzy kilkom a kandydatam i 
do goduości w ice-prezesów  w ym ieniają i bis­
kupa Litw inow icza. K rążą  też w W iedn iu  po­
głoski, że oprócz urządzenia zam ierzonej rady 
w ychow ania i m ianow ania do niej członków, 
przyw rócone zostanie m in isterstw o  w ycho­
wania publicznego, k tórego k ie ru n ek  pow ie­
rzony byłby p.L ew ińskiem u, obecnie naczelni­
kow i w ydziału w m in isterstw ie  S tanu .

(Ind. hel., Fair., W. Z.)

O K o I n e  s p r a w o z d a n i e .
Polepszenie  się stosunków  pomiędzy p. 

Adam sem  a gabinetem  londyńskim , i objaś­
n ien ia  udzielone przez hrabiego R u s s o l a  w
izbie l o r d ó w ,  w i o l e  u i z y c z y u i ł y  ' w
k o j e n i a  u m y s ł ó w  w  L o n d y n i e ,  c o  d o  n a s t ę p s t w
za iści a zc S tanam i Zjednoczonemu W szelako 
usposobienie tak ie  niedługo potrw a jeżeli 
sprawdzi się wiadomość głoszona w L ondy­
nie,' że gabinet W aszyng tońsk i staw iając re ­
klam ację ze swej s trony  przeciw rek lam a­
cjom augielskim , zagroził A uglji zerw aniem  
z n ią  stosunków , jeżeli rząd  nie przedsięwe- 
źm ie środków , przeciw ko w ysyłaniu  z por­
tów angielskich  sta tków  zakupy w anych przez 
S tany  Skoufederow ane i przekształcanych 
przez nie na  s ta tk i korsarskie.

W  P a ry ż u  pow szechnie m niem ają, że w y­
bory na now ych deputow anych do C iała p ra ­
wodawczego, w miejsce obecnych k tó rzy  u- 
kończyli swój m andat, będą wyznaczone na 
dzień 31 maja. Opozycja przy w yborach me 
będzie m ogła tak  sw obodnie działać, jak  
chwilowo przypuszczano. M i a n o w i c i e  d z i a  a- 
niom  kom itetów  w yborczych staw ia silną za­
wadę, k ró tk a  w zm ianka w Monitorze, przypo­
minająca, że praw o zabrania tw orzenia bez 
u p o w a ż n i e n i a  rządu  stow arzyszeń z więcej 
i alt z dw udziestu członków , i zagrażająca dzien­
nikom  dochodzeniem  sądow em  w razie gdy-

A«*IJa.

Londyn, 29 Kwietnia. R ząd angielski w ydał 
wczoraj dw a rozporządzenia w ielkiej wagi. 
je d n e m  z nich je s t  polecenie posłane do P o rt- 
sm outbii, ażeby w iększa część nowych o k rę ­
tów  pancernych  pierw szego rzędu sta ła  w po­
gotow iu do odpłynięcia na wody zachodnio-
iudyjskie, a  d r u g i e  z a l e ż y  n a  g r z e c z n e j ,  le c z
w tonie energicznym  zredagow anej nocie, 
k tó ra  w ysłaną  dziś została do N ow ego-Jorku . 
Nie wiadomo z pewnością, czy nota pom ie- 
niona m a ch arak te r u ltim atum ; podanie zaś 
jej do wiadomości pub licznej, zależeć będzie 
od okoliczności. Lordow i L yons poleconem  
zostało doręczyć lub odczytać am ery k ań sk ie ­
m u sekretarzow i stan u  do spraw  zagranicz­
nych tę notę, przyczom reprezen tan t angiel­
ski ma oświadczyć, że takow a nie zostanie ze 
sto n y  angielskiej ogłoszoną, jeżeli rząd wa­
szyngtoński uczyni zadosyć objętym  nią żą­
daniom . W ten sposób rząd ang ie lsk i chce 
u ła tw ić  przyjęcie tych  żądań i uchronić gabi­
n e t w aszyngtoński od zarzutu  ustępstw  w o- 
bec gróźb ze s tro n y  A uglji. Ż ądania  te  są, 
ja k  zapew niają, bardzo kategoryczne. Rząd 
angielski dopom ina się o natychm iastow e od­
danie ty ch  okrętów  zabranych, co do k tó rych  
sądy am erykańsk ie  dobrych zdobyczy ośw iad­
czą, że p ły n ę ły  z jednego  po rtu  neutralnego 
do drugiego takiegoż portu , np. z posiadłości 
ang ielsk ich  w Iud jach  Zachodnich do M ata- 
rnoras. R ząd angielsk i obstaje na przyszłość 
za uzuauą pow szechnie zasadą praw a m or­
skiego, że ja k  skoro s ta tk i strażnicze przeko- 
nają się z papierów  neutralnego  ok rę tu  zatrzy­
manego, iż ten p łynie do portu  neautralnego, 
w tak im  razie pow inny takow y puścić, cho­
ciażby wiózł kon trabandę wojenną. W  końcu 
rząd angielski dom aga się, ażeby pak ie ty  p o ­
cztowe, na sta tk ach  zatrzym anych  znajdują­
ce się i opatrzone pieczęcią urzędow ą poczty 
angielskiej, były n ie tyka lne . W szystk ie  te 
żądania głoszone b y ły  poprzednio przez sam  
rząd S tanów  Z jednoczonych, w licznych  wy

padkach, ja k o  praw o obowiązujące, k tó re  
atoli pogw ałcone teraz  zostało n ie jednokro­
tn ie przez jego w łasnych  m arynarzy. Ż ąd a­
nia przeto angielsk ie  nie m ają w sobie nic 
sam ow olnego ani poniżającego. P rezy d en to ­
wi S tan ó w  Zjednoczonych i jego podsek re ta­
rzowi nie pozostaje nic innego, ja k  ty lko  
wydać sw ym  podw ładnym  stosow ne in s tru k ­
cje, i to w sposób n ie  dw ójznaczny, lecz w y­
raźny, a wówczas zgodzie dwóch państw  nic 
już  nie stanie na  zawadzie. Co się bow iem  
tyczy znanego g le jtu  czyli lis tu  bezpieczeń­
stw a, w ydanego przez posła am erykańskiego, 
ten  osta tn i przyznał się niejako, iż postąpił 
bez należytego zastanow ien ia  się i poczynił 
k ro k i ażeby tak  ten  postępek, jak  i inno n a ­
dużycia poszły w niepam ięć. Poselstw o  am e­
ry k ań sk ie  w L ondyn ie  żywi przekonanie, że 
rząd w aszyngtoński uczyni zadość w szystkim  
słusznym  zażaleniom A nglji, bez względu na 
krzyk i gazet i m eetingów  am erykańskich .

W czoraj, z polecenia K rólow ej, hr. G rey  
złożył przysięgę n a  członka rady tajnej i m i­
n is tra  wojny.

P . S tansfeld, k tó rego  m andat parlam en­
ta r n y  na rep rezen tan ta  z H alifaxu un iew a­
żniony został z pow odu m ianow ania go lo r­
dem adm iralicji, u trzym ał się tam że na wczo­
rajszych w yborach  bez najm niejszej opo­
zycji-

P od ług  ostatn iego w ykazu bankow ego, 
ilość banknotów  w obiegu będących w ynosi
20.868.000 f. st., a zapas brzęczącej m oąety
15.348.000 f. st. B a n k  angielsk i zn iży ł sw e 
disconto z 3 '/2 na 3°/0<

A u s t r j a .
Wiedeń, 2 Maja. General Corresdondenz dono­

si, żc rezolucje dotyczące zw ołania sejm u sie­
dm iogrodzkiego, nie zostały jeszcze przesła­
ne zarządow i krajow em u siedm iogrodzkiem u, 
i że to nic nastąp i przed początkiem  p rzysz łe ­
go ty g o d n ia , w k tó rym  to czasie ogłoszone 
będą cesarskie w tym  względzie decyzje. 
Z w łoka co do tej k w e s t j i  spow odow aną zo­
sta ła  niezbędnem i pracam i przygotow aw cze­
mu jak o  to przekładem  n a  język i w ęgiersk i i 
rum u ń sk i i t. p., bez czego ^podanie tych  de- 
cyzij do wiadom ości powszechnej n ie może 
nastąpić.

B iskup  Szaguna, stojący na czele deputa- 
cji rum uńskiej, mającej p o d ać  C esarzow i adres, 
p rzybył już  do W iednia w tow arzystw ie ra d ­
cy dw oru M oldowana. In n i członkow ie tejże 
deputacji są: dwaj arcyprezbiterzy M acedon 
Popp  i P opaśu, nndżupani baron  de L em eny, 
L a d a y ,  P u sc a rin  i B u t y a n ,  r a d c a  z a r z ą d u  k ra ­
j o w e g o  D u n k a ,  d o k t ó r  p r a w a  M a j o u  i s e k r e ­
tarz  nadw orny  A rgyal. D zień w k tó rym  d e ­
putacji tej udzieloną zostanie audjencja, nie 
je s t  jeszcze oznaczony. W e środę, 6-go b. m., 
daną będzie na  cześć tej deputacji, przez kan- 
celarję nadw orną siedm iogrodzką i tu tejszą 
reprezentację m iejską, św ie tna  uczta, na k tó ­
rą  zaproszeni także b ę d ą  liczni członkow ie 
rady państw a i sejm u, m inistrow ie, w yżsi d y ­
gnitarze, liczni bankierzy, członkow ie rady  
m unicypalnej, prezydjum  izby handlow ej i 
wiele innych  osób znakom itszych.

F eldm arszałek-poruczn ik  B enedeck  przed­
sięw ziął podróż inspekcyjną, k tó ra  długo po­
trw a. Żwiedzi on najpierw  U dino, B elluno  i 
F e lle tre , n astępn ie  odbędzie p rzeg ląd  w ojsk  
rozlokow anych  w Tyrolu , a następn ie  ty ch  
co sto ją w K a ry n tji  i K rain ie . P o  tej in sp e k ­
cji, feldm arszałek-porucznik  weźmie urlop na  
dw a miesiące, k tó re  przepędzi częścią u  wód 
w M arjenbadzie, częścią w swej posiadłości 
w G racu. W końcu zaś m aja wódz ten  spo­
dziew any je s t w W iedniu.

Obecnie, gdy odbyw ają się w sferach rzą ­
dow ych narady nad pro jek tam i, k tó re  m ają

zam iarom  m in is tra  spraw iedliw ości, zdążają­
cym  do pogodzenia p raw odaw stw a z w ym a­
ganiam i obecnych czasów. Zdaje się atoli, że 
sk arg i te  nie są  zupełnie uzasadnione, zw ła­
szcza że rad a  stan u  m a jed y n ie  c h a ra k te r  do­
radczy, a nie przesądza bynajm niej stanow czo 
co do p rzy jęcia  lub  odrzucenia jak iego  p ro ­
jek tu .

Francja.

Paryż, 29 Kwietnia. D ziś znów na giełdzie 
k rąży ła  pogłoska o wzięciu P ueb li; dodaw a­
no naw et, żc zw ycięztw o to drogo kosztow a­
ło. D otąd nic nie po tw ierdziło  tej pogłoski, 
z Monitora zaś wiadomo, że dopiero 23-go lub 
24-go m arca, jen e ra ł F o rey  o tw orzy ł prze­
kop przed S an -Ju an , co było pow ierzone 
w edług n iek tó rych  doniesień, jen e ra ło w i 
V ern h e t de L au m ie re  i pu łkow nikow i V ia- 
la. W ed łu g  tychże obrachow ań, oblężenie 
będzie trw ało  20 do 25 dni, lecz według in ­
nych przew idyw ań, prędzej da się osiągnąć 
ten  rezu lta t.

W ice-adm ira ł B onard , k o u tr-ad m ira ł Jau - 
rós i kom endan t T ricau lt, dnia 12-go m arca, 
odpłynęli z Sajgonu do H ue, gdzie m ają być 
zam ienione ra ty fikacje  tra k ta tu  franko-anam - 
skiego. N astępn ie  kon tr-ad m ira ł Ju u res  uda 
się do Jap on ji, gdzie w ybuchły rozruchy.

P an u je  teraz  zupełna  ufność pokojowa. 
P . F ould  szczególnie okazuje się zupełnie 
p rzekonanym , że będzie m ógł przeprow adzić 
sw e kom binacje finansowe. W k ró tce  też ro ­
dzina cesarska rozpoczyna swe wycieczki 
w iejskie. W  przeszły poniedziałek  by ł o sta­
tn i urzędow y wieczór w T uillerics. N a maj 
tłw6jr uda się do F o n ta ib leau , a w czerwcu, 
w edług zwyczaju, Cesarz uda  się V ichy, a 
C esarzow a zo swej s trony  pojedzio do B ia r­
ritz.

Ciało praw odaw cze dziś m ocno było za­
ję te , odbyło bow iem  posiedzenie w kom ite­
cie sekre tnym , w wydziałach i posiedzenie 
publiczne. W kom itecie sekretnym  roztrzą­
sano p ro jek t do p raw a, dotyczącego te leg ra­
fów, lecz nie szło o pow iększenie lub zm niej­
szenie ceny depesz, ani też o jak ie  m ałe u- 
lepszenie, ale o system  tylegrafów  Casellego, 
ta k  zw any autograficzny, od tw arzający w 
przesyłanej depeszy Wszelkie cechy o ryg ina­
łu. G aselii od 1857 r. baw iący w P ary żu , 
po licznych próbach  doprow adził swój system  
do takiej doskonałości,' że rząd  uznał za w ła­
ściwe zażądać od niego k ilk a  przyrządów  
i nabyć praw o do używ ania system u, k tó ­
ry  oprócz innych korzyści, przew yższa wszel­
k ie  znane dotąd przyrządy, w tern, że 
p rzesy ła  podpisy, ry sunk i, plany, jednem  
słow em  to w szystko co je s t n ak reślone  
na oryginale.

P raw o  roztrząśn ięte  w kom itecie se k re ­
tnym , a następnie w w ydziałach, przekazane 
zostało właściwej kom isji ciała praw odaw ­
czego, co także zadecydow ano co do innych  
m niej w ażnych projektów .

N a posiedzeniu publicznom  nie byłe cie­
kaw ych rozpraw . W  przedm iocie praw  cel­
nych, zabierali głos pp .K o lb -B ern ard , P li-  
chon, A rm and  i A ucel, spraw ozdaw ca. Ten 
ostatn i zajął uw agę izby n iek torem i cieka- 
w em i szczegółami. P o  k ilku  jeszczo innych  
m ówcach, p. B aroche s ta ra ł się pojednać 
różnice zdań, co osiągnął, zapow iadając na 
przyszłość pro jek t do p raw a, k tó re  u stano ­
wi rów ność d la  w szystk ich  interesów , po 
poprzednięm  dokładnom  zbadaniu tej ważnej 
kw estji. W  końću odczytano w izbie dekret, 
przedłużający je j posiedzenia do 7-go maja. 
P raw dopodobnie dekret, rozw iązujący ciało 
praw odaw cze, w ydany zostanie 8-go, wybo- 
ry  zaś będą naznaczone na ostatn ie dni
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być złożone w  radzie państw a, pow szechne 1 m aja. 
dają się słyszeć skarg i na radę stanu , staw ia- P o tw ierdza  się w iadom ość, że jenera ł h ra - 
ją cą  zaw ady licznym  reform om , glów uie zaś ' b ia M ontebello, dow ódca załogi francuzkiej

w R zym ie, o trzym ał urlop i przybędzie 
w kró tce  do P aryża.

R ząd tu reck i poczynił rek lam acje  co do 
używ anego system u  przym usow ego przy  
robotach przekopan ia  k an a łu  Suezkiego. 
W  tych  zażaleniach odbijają się potężne 
w pływ y, panujące w K onstan tynopo lu , a 
n ieprzychylne przekopan iu  m iędzym orza. J e ­
dnakże na uspraw iedliw ienie system u przy­
m usow ego, m ożna przytoczyć w y ją tkow y  
ch a rak te r robót przy przekopan iu  k an a łu  
i zwyczaj upow ażniający do używ ania tego 
system u, przy  w iększych robo tach  pub licz­
nych w Egipcie.

W l o e f U .
Turyn, 27 Kwietnia. W szystk ie  lis ty  z F lo ­

rencji jednozgodnio donoszą o w zrastającej 
popularności W ik to ra  E m anuela , w T oska- 
nji, od czasu jego  odwiedzin w zam ku Brolio. 
P opularność ta  w yraziście w ykazała  się w 
czasie dw óch przeglądów  w ojsk odbytych 
przez k ró la  na  P ra to  del Cascine. C ała  F lo ­
rencja w yległa n a  te  przeglądy  i z nieopisanym  
zapałem  w ita ła  swego m onarchę. P ierw szy  
raz, W ik to r E m anuel odbył przegląd  w ojsk 
trzeciego oddziału w liczbie 22 000; d rugi raz 
gw ardji narodowej, k tó ra  bezp rzestann ie  w y­
daw ała na cześć jego okrzyki.

Izba deputow anych po ukończeniu  rozpraw  
nad  budżetem  w ydziału spraw iedliw ości m ia­
ła  zająć się budżetem  m arynark i, lecz żeby 
dać czas jen , Cugia rozpatrzenia się w in te re ­
sach tego wydziału, postanow iono wziąść pod 
rozbiór budżet w ydziału skarbow ego. M owa 
ojca P assag lia  m iana w czasie rozpraw  nad 
budżetem  w ydziału spraw iedliw ości, w ielkie 
sp raw iła  wrażenie, szczególniej pośród ducho­
w ieństw a; odbito oddzielnie k ilk a  ty sięcy  je j 
egzem plarzy i rozesłano je  na p ro w in c ję  i do 
zgrom adzeń zakonnych.

W edług osta tn ich  wiadom ości zdrow ie p. 
Farin icgo  cokolw iek się polepszyło. Chory', 
ja k  pow iadają, okaza ł życzenie aby go prze­
wieziono do T urynu ; rodzina jegozeb ra ła  kon- 
syljum  z najznakom itszych lekarzy ,w  celu aby  
dali zdanie,1'czy  m ożna zadosyć uczynić ży­
czeniu chorego, bez narażenia  go na  niebez- 
piuczeństw o.

Kolej z A nkony do P eru g g ji. będzie o tw arta  
z w ielką uroczystością  w dniu 15 maja.

Z R zym u donoszą żc T ristany , k tó rego  po­
dejrzy wają o n iew ierność, w k ro tce  opuści 
dowództwo nad bandam i w A bruzzach i uda 
się do T rjestu ; dowództwo żaś nad teini b a n ­
dam i powócrzono będzie kalabry jezykow i, na­
zw iskiem  P erracan te . S tronn ic tw o  bu rboń­
skie, podobno wycieńczone z funduszów , za­
m ierza sprzedać dwie fregaty  znajdujące się 
w C iv ifa -V eccliiii, k t ó r y c h  w ydan ia  k o nsu lo ­
wi w łoskiem u odm ówił w yrok  try b u n a łu  h a n ­
dlowego w M arsylji.

E sk ad ra  w łoska  stojąca w porcie pyrej- 
skiin, o trzym ała rozkaz udan ia  się do S m y r­
ny, na-spo tkau ie  S u łtana . D ow ódca je j ad ­
m irał Vacca m a złożyć pow inszow ania Abdul- 
A zisowi i tow arzyszyć m u w raz z eskadrą  do 
D ardanelów .

W yjazd  księżny genueńskiej, opóźniony, 
z powodu że lekko  zasłabła, w k ró tce  n a s tą ­
pi, z żalem  neapo litańczyków , p rag n ący ch  
w szelkiem i sposobam i okazać jej sw ą sym - 
patję. D w ór m usi dawać znaki życia w N ea­
polu, bo tow arzystw o wyższe nie łatw o za­
pom ina o sw ych przyzw yczajeniach.

P ow szechn ie  u trzym ują, że za ośm naście 
dni zostaną zam kn ię te  obecne posiedzenia iz­
by i zaraz potem  o tw arte  nowe.

Pom iędzy  znakom itościam i wojskow em i 
wszczęła się, nacechow ana w y soką  grzeczno­
ścią, polem ika, w przedm iocie u tw orzen ia  od­
działów  k o n n y ch  bersaglierów  dla ścigania 
rozbójników , k tó rych  liczba znów wzrasta. 
Rozeszła się pogłoska o w ypraw ie ochotni­
ków  neapolitańskich przeciw ko bandom  T ri-
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In te re s  księfc Vtnfl,p ;crni ° 8!» “ u w raz z
dochodami n e a p o l i ta n s k i c m i . Jego  K ró lew ­
skiej Mości przez p o s łó  yc upew nia, 
że. u kró la  katolickiego ja k  najrychlej po_ 
Aszczc, ażeby trudności i przeciw ieństw a 
dc doznawał: by in fan tka A nna i ci k tó rzy  
do tego m ają praJW0) uzyskali to całkowicie. 
XJzmM'l stany, j ak w je]]-a (]ia królestw a pol­
s k i ^  1 Wle(kieg° księstwra litew skiego by­
łoby . j Przyjaźń i przym ierze ź  kró-
]cń1 . • fańsk im ; dla tego więc chętnym
r Jl C S r yi8lT  C° Jegom ość o trzy­mać p rag R,e, by ten  zw iązek był zaw arty  
yłniem ają zaś strony , ze iym  sposobem  nai- 
jepiej to  da się uskutecznić, kiedy N P m  u 
króla hiszpańskiego to pozyska, ażeby na 
sejm przyszły  koronacyjny , posłow ie kró la  
katolickiego, z zupełną m ocą do kró lestw a 
polskiego byli posłani, k tórzyby  sposób i 
kształt, rów nie jak  w arunk i zawrzeć m ianego 
przym ierza z sobą przywieźli i to nareszcie 
postanow ili, coby z korzyścią było kró le­
stw a polskiego i wielkiego księstw a litew ­
skiego. J eśli tQ zaś uie bę(lzie mogło być tak  
prędko spełniouem , p o sta ra  się K ró l Jeg o ­
m o ść , by na p ie rwszym sejmie królestw a 
polskiego i w ielkiego księstw a litew skiego 
us eczriionem zostało. Sojusz i przym ierze

z w ęgierskiem  i czeskiem  kró lestw em  i krajiu- 
m i J . K . M. p rzy jm ują stany; jakie zaś ztąd 
dogodności w ypływ ać inają, n a  przyszłym  
zjeździe koronacyjnym  postanow ią to u k ła ­
dy. Zgadzają się rów nie stan y  na wieczną 
przyjaźń i tra k ta ty  z cesarstw em  rzym skiem , 
k tó re  K ró l Jegom ość w yjednać, oraz pomoc 
przeciw ko wszelkim  nieprzyjaciołom  uzyskać 
poczyta za obowiązek; a kiedy widzi k ró le­
stw o polsk ie  i w ielkie księstw o litew sk ie  dzi­
czą n ieprzy jazną zewsząd otoczone, n ie ty lko  
swoje w tern dobro, lecz cesarstw a, a naw et 
całego św iata  chrześcjańskiego znajduje; aże­
by od rzeszy postanow iona była  pew na i s ta ­
ła  pomoc królest.wu polskiem u i w ielkiem u 
księstw u  litew skiem u, ta k  albowiem  bezpie- 
s fe °  j “e8aratwo i k raje  N. P a n a  będą, kiedy 

tym  barbarzyńcom  możność na-

** - kh»to k,ró- 
całegó chrześcjansTw i i k .8lestw o litew skie
któro dla dobra d e j  S Ł i " -  
uych, m ocną w arow nią u k r z e p ?

\  torówPostanowiono więc, ażeby p osin fi'e lek tor^ ’ 
cesarstwa, przez ich posłów przyrzeczone tu
w ogólności, jak ie  szczegółowo utają  być da­
wane, Da pierwszym, sejm ie rzeszy nastę­
pnym , za spraw ą J- K .M . były  ułożone. T ym ­
czasem zaś K ról Jegom ość na każde zagroże­
nie w ojną, ku  usunieniu w szelkich niebez­
pieczeństw  i napadów , sumę pieniężną ua , 
dziesięć tysięcy jazdy  polskiej sfusać m ianej 
co rych lej rzeczypospolitej w y licz))a 
tysięcy jazdy niem ieckiej na  granice państw a 
przyszło, woli rzeczypospolitej zostaw ując to 
przy jąć i uczynić, co z w iększą sw ą korzy­
ścią upatryw ać będzie. Sprzym ierzenie się 
i w spólnjctw o przeciw ko nieprzyjaciołom  
z k ió lann  duńskim  i szwedzkim , oraz w iel­
k im  książęoiem  rosyjskim , chętn ie  ujrzą s ta ­

ny.:. Z astrzegają  atoli, ażeby do łącznej w alki 
przeciw ko T urkom , albo innym  jak im  n ie­
przyjaciołom , K ró l Jegom ość ich nie w cią­
gał, ani w zględem  przedsiębrania w ojny co 
stanow ił, bez wiedzy, porady i zezw olenia 
stanów  w szystkich na sejm ie. S tosunk i, u- 
kłady z królestw y i państw am i, oraz z rzeszą 
niem iecką, niech będą coraz czynniej prow a­
dzone, z tem i dogodnościami i tą  korzyścią, 
ja k ie  najlepszem i rzeczypospolitej zdaw ać się 
będą. .Ponieważ przezacny dom austrjack i 
Cesarza tu reck iego  dziedzicznym  m a praw ie 
nieprzyjacielem , lękają się stany , by S u łtau  
w zruszony tem  nowein pow odzeniem  J . K. 
M., wojny przeciw ko k ró lestw u  nie przedsię­
brał. P rzyzw oitą  dla kró la  i państw a m nie­
m ają rzeczą, ażeby z nim  pokój długotrw a- 
łem  przym ierzem  i trak ta tam i zaw arow any, 
był zachow anym ,— i to N. K ró l przez posłów 
sw ych do cesarza tu reckiego  w ysłać udanych, 
ugrun tu je . Jeżeli zaś na spraw iedliw ych  i 
przyzw oitych w arunkach  nie będzie m ogła 
być zdziałana zgoda,—J . K .M . wszelkiem i si­
łami, dostatkam i i potęgą ta k  swoją, ja k  
przy jacielsk ich  i sąsiednich k ró lestw  pom o­
cą w sparty , m a bronić to państw o i wojnę od 
P o lsk i zdalcka usuwać; podobnież od Rosjan, 
T atarów  i w szelkich  innych  nieprzyjaciół 
królestw o polskie i w ielkie księstw o iitewT- 
skie chronić. G dyby w W ęgrzech wojować 
przyszło, nie użyje K ró l Jegom ość polskiego 
i litew skiego żołnierza, chyba tych, którzyby 
dobrow olnie służyć chcieli; tak im  za pew ny 
żołd, gdzie zechcą,, na  w alk i udaw ać się wol­
no. D la  zabezpieczenia ostatn ich  krańców  
rzeczypospolitej, cztery  zam ki pograniczne 
podług zdania i woli stanów , w pew nvch i 
dogodnych m iejscach J . k . M „ bez zw łoki i
ociągania się, w ystaw ić pow inien  będzie. To 
bow iem  n ie ty lko  dla k ró lestw a polskiego,

lecz d la  całego chrześcjaństw a wielce poży­
teczną rzeczą upatru ją  stany. Uczynić zaś 
m a to N. P an , w łasnym  nakładem , przedsię­
b iorąc nie ty lko  now ych tw ierdz w ystaw ie­
nie, lecz podupadłych i zniszczonych wzno­
wienie. A kadem ję k rak o w sk ą  i je j dok to ­
rów  now em i dochody, ozdobą i najuczeńsze- 
mi mężami, chociażby z W ło ch  albo Niemiec 
sprow adzić m ianem i, wzbogaci; ażeby ona by­
ła  jak o b y  n iw ą rzeczypospolitej, na której 
m ężowie najbieglejsi do rządzenia krajem  
w zrastać mają. Co żeby ja k  najprędzej było 
zrobiono, p roszą s tan y . Z datn i z P o lsk i i L i­
tw y, urzędy i dosto jeństw a dw orskie i woj­
skow e, na  dw orach N ajjaśniejszych książąt 
austrjack ich , w ich k ró lestw ach  i państw ach, 
m ieć będą poruczone. W zględem  dwóch 
szczegółów w p ierw iastkow em  poselstw ie 
oświadczonych, w ychow ania s tu  szlacbetucj 
młodzieży polskiej i litew skiej w  obcych a- 
kadem jach i swobodnego w yw ozu w ina z W ę­
gier, K ró l Jegom ość daje w olny w ybór, jeśli 
to z w iększym  pożytkiem  rzeczypospolitej 
zdaw ać się będzie, ażeby za te  dwa a rtyku ły , 
czyli w ich miejscu, pierwszego ro k u  w yli­
czył trzykroć  sto tysięcy złotych (to je s t po 
w yborze sw ym  we dw a m iesiące sto tysięcy , 
a  w ciągu roku  200,000); drugiego zaś ro k u  
już ty lko  sto tysięcy  złotych. Zechce się po­
tem ułożyć J . K . M. z rzecząpospolitą, ażeby 
to nastąp iło , co z użytk iem  i potrzebą za po- 
w szechnem  zdaniem  uchw alono będzie. Z e­
zw alają i zgadzają się stany , ażeby ta k  było 
zdziałano, ja k  później oświadczono; w tym  al­
bow iem  tzasie , pieniądz na  obronę przeciw 
nieprzyjaciołom  państw a, na ż o łn i e r z y  pol­
sk ich  i litew skich , k tó rych  na pograniczu 
k ró lestw a utrzym yw ać wypac a, u zic 
w y b u d o w a n i e  i  popraw ę fortec pożyteczniej­
s z y m  znajdują. K iedy  zaś pieniądze tu  w y ra­

żone k u  pom ienionem u użytkow i obrócone 
zostaną, —po up łyn ien iu  dw óch la t J .  K .M . 
w arunk i powyżej w spom niane, podług  ich 
brzm ienia  uskuteczn i, albo z rzeczpospolitą 
postanow i by się stało, co z lepszem  k ra ju  
poczytane będzie. D ług i w szystk ie  k ró lestw a 
i w ielkiego k sięstw a  litew skiego, iufłantskie 
i inne, przez zm arłego ś. p. N. K ró la  Z ygm un­
ta  A ugusta  zaciągnione, k tó rych  liczbę sona- 
torow ie i s tan y  k ró lestw a  N . P a n u  okażą i na 
piśm ie podczas koronacy jnego  sejm u poda­
dzą, w ciągu ro k u  jednego  K ró l Jegom ość 
pieniędzm i sw em i zapłaci. W ojskow ym  żołd 
w ysłużony ta k  w K rólestw ie, ja k  w w ie lk iem  
księstw ie  litew sk iem  i Inflanciech, obow iązu­
je  się wyliczyć. D w orskich  rów nie  n iegdyś 
N. Z y g m u n ta  A ugusta, k tó rzy  zasług sw ych 
nie odebrali, w ciągu dwóch m iesięcy J .  K  M. 
zaspokoi należytość. P on iew aż zaś rzeczpo­
spolita  nasza w ty m  czasie bezkrólew ia, bez 
pana i bez p raw a  istn ie jąc , nie ty lko  obcem 
lecz i w ew nętrznem  cierpieniem  nie pom ału 
znękana, m niem ają  starzy korzystnem , być dla 
k raju , ażeby K ró l  Jegom ość um ysły ludzkie 
n ie sn ask am i wzburzone do zgody przyw iódł, 
n ienaw iści i poróżnienia łaskaw em  i ojcow- 
skiem  sercem  pogodził, by m iał poddanych 
jedno i to sam o chcących, k ró la  swego je ­
dnom yślną w iarą  i u ległością uw ielbiających. 
A żeby zaś tem  snadniej w ypełn ił te i in n e  
pow inności k ró la  spraw iedliw ego i lito śc i­
wego, W kraju  m ieszkać ma i nic wTyjeżdżać 
z niego. G dyby zaś na  k ró tk i czas oddalić 
się z K rólestw a w ypadało, (czego w szelakoź 
w t y c h  dwóch pierw szych la tach  n ie  uczyn i), 
w tenozas do w szystk ich  stanów  p ań stw a  na  
zjeździe publicznym  odniesie się bez ich  w ie­
dzy, chęci i zezwolenia z k ró lestw a oddalać 
się nie m ając. A  nadto  dw a la ta  w  Polsce, 
ro k  w L itw ie  będzie przem ieszkiw ał. Teraz
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stanego na pograniczu posiadłości kościel­
nych. W ładze w łoskie przedsięw zięły  k ro k i 
dla przeszkodzenia tem u  szlachetnem u, ale 
przeciw nem u praw om  przedsięwzięciu. Z P a ­
lerm o donoszą, że zdrow ie R uggiero  S ettim o 
budzi w ielkie obaw y i że rodzina jego udała 
się do niego na  wyspę M altę dla udzielan ia  
m u starań . P odobno na  w yspie tej stronnicy  
daw nej dynastji ciągle spiskują.
* N iek tó re  dzienniki m ów ią o m ożliw ości 

zm iany m in isterja lae j i udzieleniu  panu  A rese 
po lecenia do u tw orzenia  now ej lis ty  m ini 
strów . Z dobrych źródeł w szakże zaprzecza­
j ą  tej wieści. O becne okoliczności zbyt są 
w ażne, aby m ożna m yśleć o niczem n ieu sp ra­
w iedliw ionej zm ian ie  gabinetu , kiedy pom ię­
dzy jego  członkam i panuje zupełna jedność 
co do w szystk ich  w ażnych kw estij obecnej 
chw ili.

P rz y  półtoro-godzinnej rozm ow ie W ik to - 
ra -E m an u ela  z baronem  R icasolim  w zam ku 
B rolio, był obecny m in iste r sp raw  w ew nętrz­
n y ch  p. P eruzzi, do k tórej to okoliczności 
przyw iązują  tu  ważne znaczenie.

WIADOMOŚCI TELEGRAFICZNE.
Wiedeń, 2 Maja. Wiener Zeitung  zamieszcza 

w  części urzędow ej ogłoszenie, dotyczące w y ­
puszczenia  40 m ilionów zł. reó . w losach z r. 
1860, na  drodze ofert. O ferty, m ające obej­
m ow ać całą  sum ę, będą przedstaw ione dnia
4-go b. m. m in isterstw u  skarbu . O ferty  co 
do k w o t częściowych, nie będą przyjęto. 
W ypuszczan ie  nic będzie m iało m iejsca niżej 
oznaczonej najniższej ceny , a w ypła ta , k tó ra  
będzie rozdzielona na 7 rat, pow inna być 
usku teczn ioną  najdalej do 15-gro grudn ia  
ro k u  bież.

Nowy-Jork, 18 Kwietnia. W iadom ość o za­
jęc iu  m iasta  G o rd o n srille  przez w ojska 
zw iązkow e je s t  bardzo w ątp liw ą. N ie m a 
obecnie now szych wiadom ości z p lacu  boju.

Turyn, 30 Kwietnia. K siążę N apoleon w y­
lądow ał dziś w L iw oru ie . D om niem yw ają 
się, że n iepogoda zm usiła go zatrzym ać się
w  P o rto -P e rra io  (na 
żę udał się w podróż 
czw artej.

w yspie E lb ie). K sią  
do T u ry n u  o godzinie

W I A D O M O Ś C I  R O Z M A I T E .
— D zień wczorajszy by ł ta k  ciepły jak  w śród 

lata; pod względem  stan u  pogody by ł zm ien­
ny, w nocy deszcz znaczny, rano niebo na 
pó ł pogodne, o godzinie 9-ej zachm urzyło 
się i chw ilow y deszcz pada ł,—od godziny 10-ej 
ran o  niębo praw ie pogodne, po południu  
przy  spokojnym  stan ie  pow ietrza  i n iezw y­
k ły m  u p a le , poczęły tw orzyć się chm ury  
kłębiaste; o godzinie 8-ej wieczorem niebo 
m ocno zachm urzone, b łyskaw ice i grzm oty, 
p ierw szy  raz tej w iosny, od godziny 8 '/2 w ie­
czorem  do godziny 10-ej w ieczorem  deszcz. 
B rednia tem p era tu ra  dnia w ynosi 12,— n a j­
w iększe ciepło w cieniu 19, n a  słońcu 23 
stopn ie  R eau m u ra ,—najm niejsze ciepło 6 ł/3 
rano . B rednia w ysokość barom etru  je s t  
743,96 m ilim etrów . W ia tr  panow ał słaby 
południow o-w schodni, w ieczorem  m ierny. 
N a słońcu 6 w ielk ich  i k ilk a  m ałych  plam . 
E lek try czn o ść  23 stopnie.

— W e wsi B om bieniki, gm. K ołeśn ik i, 
pow . K alw ary jsk im , w  nocy z dnia 16 na  17 
M arca r. b .z niew yśledzonej przyczyny wszczął 
się pożar, sku tk iem  którego spaliły  się: dwa 
dom y m ieszkalne i sześć zabudow ań ekono­
m icznych, ubezpieczonych na  rs. 460, tudzież 
in w en tarza  żyw ego i rozm aitych ruchom ości 
n a  rs. 1,240.

— D nia  18 M arca r .  b- we wsi Zem brzy- 
ków , gm inie Sobionie K ielczew skie , pow. 
Ł ukow skim , pow stały  z niew yśledzonej przy­
czyny pożar, zniszczył dom  m ieszkalny, ho- 
lenderu ię  i stodołę, ubezpieczone na rs. 1,060, 
przyczem  spaliło  się ży ta  w snopie kóp 103. 
ow sa kóp 111 i grochu  fu r parokonnych  10.

—  N a W y staw ę  T ow arzystw a Z achęty  
S z tu k  p ięk n y ch  p rzyby ły  obrazy: Suchodol­
skiego — W ym arsz z R osztoka; Schouppego — 
S taw  Sm ereczyński w T atrach; Kostrzewskie- 
g o — K rajobraz P o lsk i; Giossa— W idok W ar­
szawy; Herknera— K rajobraz; Millera— P o rtre t 
D a m y — pastel; oraz 6 ry sunków  S chouppe­
go przedstaw iających: D ąb  historyczny  w G u-

zowie, Z am ek w Szydłow cu, N ow ytarg , S u ­
chedniów , W ąchock  i K ościół w Chochoło- 
wie.

R y su n k i zostały  już  w ykonane w litog ra- 
fjach należących  do dzieła „K rajob razy  P o l­
sk ie” , k tó re  w kró tce pod op ieką T ow arzy­
stw a, nak ładem  p ry w atn y m  wychodzić za­
cznie.

— W  W iln ie  dnia 12 k w ie tn ia  r. b. C esar­
sk ie  Tow arzystw o L ek a rsk ie  odbyło sw oj- 
posiedzenie, pod przew odnictw em  prof. Adae 
mowicza.

W  ubiegłym  m iesiącu, członkow ie zauw a­
żali, że k a ta ry  i choroby w ysypkow e zaczy­
nają ustępow ać, a ich m iejsce zajęły  gorączki 
przepuszczające pod różną postacią. P o ra  
w iosenna, ze stanem  pow ietrzni sobie w ła­
ściw ym , je s t  najbliższą ich przyczyną.

Z chorób tak  nazw anych  pojedyńczych, 
prezes widział, na sk u tek  wielkiego wylewu 
w odnistego w połowie piersi, przesunięcie 
się serca ze s tro n y  lewej na praw ą. P rz y p a ­
dek podobny chociaż m niej w yraźny, już  
przed k iku  m iesiącam i był postrzeganym  
w szp italu  ś. Jakóba.

D r. K orew a doniósł o skołow aceniu  ogól- 
nem  napastującem  pod postacią  napadów , 
dziew czynę 22 le tn ią . Po uprzednich  m dło­
ściach i objaw ach podobnych do hysterycz- 
nych, nastąp iło  skołow acenie (te tanus) tak  
silne, że osobę chorą n a k sz ta łt posągu, u ją ­
wszy za nogi, do góry  podnieść m ożna było. 
Szczęśliw ie użyte w tej chorobie puszczenia 
k rw i ogólne i m iejscowe doprow adziły do 
prędk iego  i pom yślnego zejścia.

D r. R ejkow sk i przeczytał program  d la  le ­
karza, dającego po rady  przy zakładzie wód 
m ineralnych  sztucznych w ‘W ilnie.

Dr. T ry n k o w sk i przedstaw ił now ą m etodę 
obw ijania części ciała chorych za pom ocą 
sk ó r świeżo zdartych  z bydląt. M etodę te 
w w ielu p rzypadkach  bardzo w ażnych sp raw ­
dzić był w stanie.

D r. S ycy an k o  czytał rozpraw ę o e lek tro- 
terapji, gdzie w ykłada  teorję prądów  i dzia­
łan ia  e lektryczności n a  n e rw y  przew iązane 
i rozcięte. W reszcie zastanaw ia się nad s to ­
sow aniem  galw anizm u i m agnetyzm u do le­
czenia różnych chorób.

— W  dzienniku  R osy jsk im  Akcjoner za­
m ieszczoną je s t  n ad er ciekaw a tab lica  d o ty ­
cząca przem ysłu  baw ełniczego w R osji i w y­
kazująca ile obecnie w yrab ia  się i ile w y ra ­
biać m ożna przędzy baw ełnianej w tern p a ń ­
stw ie. Tablicę tę  ułożył biegły w tej rzeczy p. 
M achill. L iczba wrzecion będących w ruchu  
w fabrykach  baw ełniczych rosy jsk ich  wynosi 
1,692,144,—m ogą one w yrabiać tygodniow o 
60,050, a w yrabiają ty lko  19,550 pud. W szy ­
stk ich  przędzalni je s t  56; z ty ch  27 stoi; w 
L u ty m  stanęło  4; a z końcem  L ip ca  stan ie  14.

— D r. A nton i F ricz  zam ierza habilitow ać 
się n a  un iw ersy tec ie  p rażsk im  jak o  docent 
p ry w atn y  porów naw czej filziologji i anatom ji, 
i z tego przedm iotu  m iał m ieć 1-go b. m., w 
auli uniw ersyteckiej, p re lekcję  na próbę. D o ­
tąd D r. F ricz  w ykładał na un iw ersy tec ie  po-
i n i e n i o n y m  f iz jo L o g ję .

—  L iczba tow arzystw  śp iew aków  czeskich 
wynosi w roku  bieżącym  79 w Czechach i 19 
na M oraw ie, czyli razem  98, w k tó rych  udział 
m a 500 członków  czynnych.

— P odaw aliśm y w D zienn iku  naszym  w ia­
domość o długow ieczności W illiam a C rafta , 
w północnej A m eryce, k tórej podobny p rzy ­
k ład  znajdujem y w dzienn iku  g reck im  Ar­
kadia. D zienn ik  ten  donosi o śm ierci ro ln i­
ka J a n a  B ossin io tis, w Tegei, w p row incji 
M antynei n a  pó łw ysp ie  Peloponezkim , w 
w ieku 113 lat. Do końca życia zachow ał on 
doskonały  w zrok  i słuch i w ogóle w szystkie 
zm ysły. S tarzec  ten  w ciągu życia nigdy nie 
chorow ał; fizyczne jego  siły  m iały  m łodzień­
czą dzielność, z ja k ą  p racow ał i k rzą ta ł się. 
R ano naw et, w dzień swej śm ierci, gołym  o- 
kiem  w znacznej odległości poznał idącego 
człow ieka, a jeszcze dalej dostrzegł dw a osły 
pasące się na  zasianem polu . N adw ie godziny 
przed w ydaniem  ostatn iego tchn ien ia  ośw iad­
czył żonie sw ej,dotąd żyjącej a m ającej 95 lat, że 
przeczuw a zbliżenie się chw ili zgonu. W ie ­
czorem  zgrom adził sw ych  robo tn ików , jad ł i 
p ił z niem i, a potem  zachęcając ich do zab a­
w y udał się na spoczynek. Podczas kiedy ro ­
bo tn icy  wesoło śp iew ali, zw rócił się niepo­
strzeżenie ku  wschodowi, złożył na  krzyż rę ­
ce i w yzionął ducha, a w spółbiesiadnicy 
dalej śp iew ali m niem ając, że zm arły  drzym ie;

złudzenie to trw ało  przeszło godzinę. Szano­
w ny ten patrjarcha m iał z jedynego  m ałżeń­
stw a 12 synów  i 2 córki; w nuków  płci męz- 
kiej i żeńskiej m iał 36, p raw nuków  86 i 2 
p rapraw nuków . Na pogrzebie znajdow ało się 
3 żyjących jeg o  dzieci, 36 w nuków , 80 p ra ­
w nuków  i 2 dzieci tych  ostatn ich , którzy  
w szyscy złożyli ostatn i pocałunek  na ręce oj­
ca, dziadka, pradziadka. M atk a  tego przeszło 
s tu le tn iego  starca, poprzedziła go do grobu; 
zm arła ona przed 9 la ty , w 122 ro k u  życia.

—  K ongres sta ty sty czn y  m iędzynarodow y 
odbywać będzie w r. b. narady  w B erlinie, od 
6go do 13go W rześn ia . N a kongresie  tym  
roztrząsane będą następujące przedm ioty: s ta ­
ty s ty k a  posiadłości ziem skiej, m ianow icie co 
do pom iarów  jej czyli katastru ; o zapew nie­
niu pod w zględem  praw nym  posiadłości ziem ­
skiej; różnorodność tej ostatn iej pod w zglę­
dem  politycznym ; o regulacji stosunków  do­
tyczących posiadłości ziem skiej i o zniesieniu 
slużcbnictw  gruntow ych; posiadłość ziem ska 
po m iastach, głów nie z domów składająca się;
0 w artości k ap ita łów  i o zaciąganiu  pożyczek 
na  dobra gm inne; o podatkach sta ły ch  i n ie ­
stałych od posiadłości ziemskiej; s ta ty s ty k a  
cen rozm aitych  przedm iotów i p łacy  robo tn i­
ków , oraz s ta ty s ty k a  ruchu  tow arów  na  d ro ­
gach żelaznych; s ta ty styka  porów naw cza s ta ­
nu zdrow ia i w ypadków  śm ierci ludności tak  
cyw ilnej jako  i wojskowej; zadanie s ta ty ­
s ty k i w system ie wzajemnej pomocy; s ta ty ­
s ty k a  ubezpieczeń; o jedności m o n e t, m iar
1 wag, jako  w ażnym  dla s ta ty s ty k i porów naw ­
czej środku pomocniczym.

W I A D O M O S O I  L I T E R A C K IE .
— N akładem  księgarni C elsa Lew ickiego, 

ma wychodzić Dziesięciogroszowa Biblioteczka 
dla dobrych i  pilnych dziatek, poczynających spo­
sobić się do nauki, k tórej tom ik I -y  pod ty tu ­
łem  Proboszcz w Powsinie, w kró tce  m ający 
w yjść na w idok publiczny, przeglądaliśm y w 
rękopiśm ie. P rzedm ow a uczy nas, że Biblio­
teczka ta  pośw ięcona będzie d la  dzieci ze śre ­
dnich k las  społeczeństw a naszego; że F ra n -  

-cuzi, N iem cy i A nglicy  uprzedzili na» w w y­
daw nictw ie podobnych dziełek, k tó ry ch  liczy 
się u nich na se tk i i tysięcy; że Biblioteczka 
będzie zaw ierać pow iastki ciekaw e i m oral­
ne, albo p iękne wierszyki, albo historję o ja ­
k im  sław nym  a poczciwym  ziom ku naszym , 
alboteż opisanie jakiego m iasta, okolicy i w y­
padku; na koniec, że mniej więcej dw a tom iki 
będą się ukazyw ać co miesiąc. M yśl ta , w no­
sząc z program u, bardzo dobra, a jeżeli w yko­
nanie jej będzie odpowiednie, śm iało w ydaw ­
ca może być pew ny  powodzenia. P ie rw sza  
książeczka zaw iera przystępnie  dla um ysłu  
dziecinnego sk reślony  w ypadek z życia k się ­
dza W oronicza, oraz k ró tk ie  o nim  w iadom o­
ści biograficzne, a jak k o lw iek  m a n iek tó re  
drobniejsze u ste rk i, m iędzy innem i gdzie n ie ­
gdzie n iepotrzebną gadatliw ość, wszelako mo- 
fcna  m i e ć  n a d z i e j ę ,  ż e  d a l s z e  t o m i k i  j e s z c z e  
b a r d z i e j  b ę d ą  z a j m u j ą c e .

— P o d  ty tu łem  Bud'te zdorowy (Bądźcie 
zdrowymi!) wyszły w Petersburgu (nakładem 
H en k ela) rozpraw y popularno-m edyczne do­
k to ra  B oka. N azw isko tego szanow nego do­
k to ra  nabyło w ielkiego rozgłosu w N iem ­
czech i je s t ręko jm ią Wartości książki. A r ty ­
ku ły  jego w dzienn iku  Gartenlaube nabrały  
tak iego  znaczenia i przyniosły  ty le  korzyści, 
że zebranie ich w jed n ę  książkę  i p rze tłum a­
czenie na języ k  ru sk i uważać m ożna za po­
m yślne przedsięw zięcie i zapowiedzieć m u po­
wodzenie podobne, jak ie  oryg inał zy sk a ł w 
Niemczech.

— W  ostatn im  (18-m ) num erze tygodnika 
czeskiego Lumir, zam ieszczone zostały  n as tę ­
pujące poezje narodow e bułgarskie, w prze­
kładzie na języ k  czeski, dokonanym  przez p. 
G ebauera: 1. P ieśn i w eselne: a. G dy się p ro ­
wadzi narzeczonę do ślubu; b. G dy się odpro­
w adza narzeczonę od ołtarza; c. P rz y  wiciu 
w ianka  ślubnego. 2. P ieśn i tak  zw ane Ł aza- 
rzowe: a: Car Konstantin; b. A ndielina. 3. Trzy 
pieśni żuiw iarskie.

—  Z bioru  opow iadań czeskich, pod ty tu ­
łem: Dorna i za morzem, przez p. Ja n a  D obrzań­
skiego, w yszedł w P rad ze  tom ik drugi.

— P o d  ty tu łem  Bohabojny venkowan  („B o­
gobojny ro ln ik ”), w y d an ą  została w P rad ze  
książka do czy tan ia  d la  ludu, podług dzieła

ks. A ntoniew icza ułożona przez ks. Ja n a W ła - 
dysław a D u b en ’a.

— J . M. B oleslaw ski w ydał w P radze  tom
5-ty  działu  I I  go zbioru utw orów  dram atycz­
nych, pod ty tułem : Diwadelni ochotnik („ A m a­
to r te a tra ln y ”). Tom  ten  obejmuje: On je ne- 
mocen, fraszka jednoak tow a, sczeszczona przez 
J .  A. Sz:, — Osudna pasztika, kom edja jednoak­
towa, przez L eopolda B ratsche, przełożona 
na języ k  czeski przez W ład. z H o ry ;— Zbiór 
p ieśn i narodow ych;—K ro n ik a  tea tró w  am a­
to rsk ich  w Czechach.

U  Schreyera i F u eh sa  w P rad ze  w yszła 
pieśń do Mszy Sw., pod tytułem : Duwiera w 
Boka,, słow a prof. Jan d y , m uzyka W ojciecha 
Blahi.

Z wyjściem  niedawno z d ruku  zeszytów 
5go i 6go w ydaw anego w L ip sk u , przez A. 
K re tsch m ara , Allgemeine Premdwór ter buch 

fu r  Handel und Gewerbe, dykcjonarz ten  zo­
sta ł całkiem  ukończony.

Handel Gdańska w 1862 r.
(Dokończenie, patrz N r. 100).

Lit. » .
O b r a z  H a n d l u  M  y w o z o w e g o  z  P o r t u  G d a ń ­

s k i e g o  w 1 8 6 2  r o k u .

D o R osji przez morze.
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t. d.
Św ieże owoce 2 ,9 2 7  korcy, w artości 1 1 ,7 0 8  tal. 
P szen ica  1 2 6  łasztów  „ 2 5 ,2 0 0  „
Ż yto  1 8 0  „ „ 2 0 ,0 0 0  „
Jęczm ień  1 0 3  „ „ 1 0 ,3 0 0  „
W ino 9 8 0  „ „ 1 4 ,7 0 0  „

I I . Drzewo różnego rodzaju , metale, paliwot 
surowe m aterjaly, tytoń w liściach.
K rzyw ki 1 1 4  sztuk, w art. 6 6 0  tal.
K loce jesionow p i

bukow e 1 0 0  „ „ 9 0 0  „
D zw ona do k ó ł 3 ,7 8 0  „ „ 7 ,5 6 0  „
B elk i dębowe 5 8  „ „ 5 8 0  „
Tarcice „ 1 ,8 8 1  „ „ 1 3 ,1 6 7  „
K lep k i 6 9  kóp „ 2 ,3 0 0  „

I I I .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku it . d. 
R ogóżki 1 ,8 0 0  sztuk, w artości 3 6 0  tal.
W  ogóle wywóz do R osji przez m o r z e l0 7 ,4 3 5  
talarów .

D o P o lsk i przez Wisłę.
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t. d,
P iw o  w beczkach i bu- w artości ta la ró w  

te lkach  3 ,6 2 9  cetn., 3 2 ,6 6 1  
W ó d k a francuzka i rum  1 ,9 7 8

D o  A f r y k i .
II . Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 

surowe materjaly, tytoń w liściach.
B elki sosnow e 133 sztuk, w artości 931 tal.
la r d c e  g,887 „ „ 35,548 „
R eik i dębowe 1,000 „ „ 9,000 „
Tarcice „ 6 6 5  ^ ( 5 3 2 0

W  ogóle wywóz do A fry k i 50,799 talarów .’
D 0 B  e l g j  i.

I. Zboże żywność, trunki, zioła lekarskie, ko- 
r  zenit i t .  d .
P szenica 4,055 łasztów , w art. 811,000 tal.

124,200 
1,900 

12,060 
5,280 

151,600 
17,760 „

W ino 
O w oce południow e 
K orzenie 
K aw a 
K akao 
K onfitu ry  
S e r 
Ryż
H erb a ta
O liw a
I Ł y b y  s o l o n o
Śledzie
Ałun
Zioła lekarsk ie

10,997 
918 

3,921 
3,755 

110 
308 

91 
6,117 

232 
3,208 

72

39,560 
164,955 

18,360 
156,840 
112,650 

2,200 
15,400 

1,820 
61,170 
23,200 
48,120 

720
12,000 beczek 108,000
1,508 cetn .,. 7,540
1,916 „ 57,480

II . Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjaly, tytoń w liściach.

w artości talarów
Ołów
D rzew o farbierskio  
T y toń  w liściach 
T ran  w ielorybi 
W ęg lan  ołowiu 
Soda nieoczyszczona
S zyny do kolei żelaznych 262,467 
D rzew o m ahoniow e 
Żyw ica sucha 
P o taż
W ęg ie l ziem ny 
K o rk i

I I I .  Wyroby fabryczne,

3,979 cetn., 31,832 
-329 „ 1,316
199 „ 3,980
730 „ 10,950

3,390 „ 40,680
21,743 „ 72,446

656,168 
1,470 
1,796 
1,500 

114,810 
6,800

147 
449 
150 

229,620 
136

artykuły zbytku i t. d. 
w artości talarów  

P rzędza  baw ełn iana 15 cetn., 450
W yroby  ty ton iow e 37 „ 1,233
B lacha i d ru ty  żelażne 23,985 „ 95,940
W yroby  m iedziane i m o­

siężne 1,116 „ 55,800
Żelazo i s ta l w w yrobach 41,910 „ 419,100
Szkło 881 „ 8,810

W  ogóle wywóz do P o lsk i przez W isłę  
2,375,952 talarów .

Ż yto  1,242
Jęczm ień  19 „
Siem ie ln iane 67 „
G roch  4 4  n
R zepnica 758
K oniczyna 8 8 8  cetn”

II . Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjaly, tytoń w liściach.

w artości ta la rów
B elk i sosnow e 3 9 2  8ztuk, 4,844
D yie .. 3,316 „ 9,948
T arcice „ 49,341 „ 148.023
B elk i dębow e 2,556 „ 23,004
K loce sosnowe (sleepers) 35,843 „ 53,764
K lepk i 40 kóp 1,333

I I I .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
Rogóżki 12,615 sz tuk  w art. 2,102 tal.
W o rk i płócienne 3,746 „ „ 1,248 „
P iw o  50 cetn. „ 750 „
W  ogóle wywóz do B elg ji 1,368,816 talarów .

D o  D a n j  i.
A. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie 1 t. d.
P szen ica  465 łasztów , w art. 9 3 ,0 0 0  tal
Ż yto  7,016 „ „ 771,160
Jęczm ień 91 „ „ 9 ,1 9 9  „
K artofle 9,683 szefli „ 4,841
G roch 78 łasztów  „ 8,580 ”

I I .  Drzewo różnego rodzaju, metale, paliw o, 
surowe materjaly, tytoń w liściach.

w artości ta larów  
B elk i sosnow e 3,704 sztuk, 25,928
M aszty ,, 3 „ 120
D yle  „ 1,202 „ 3.606
Kloce sosnow e (sleepers) 62,954 „ 94,426
Tarcice >■ 8,152 „ 20,380
Goździe 1 k o łk i sosnow e 800 kóp, 3,200
T arcice dębow e 606 sztuk, 4,848
K lepk i „ 301 kóp, 10,033
K o ra  topolow a 50 cetn., 750

III . IVyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
Rogóżki 38,048 sztuk, wart. 5,341 tal.
W o rk i plócienno 2,254 „ „ 7 5 1
W  ogóle wywóz do D an ji 1,055,364 ta la ró w  

D o  H i s z p a n j  i.
II. Drzewo rożnego rodzaju, metale, paliwo, su­

rowe materjaly, tytoń w liściach.
ta larów

Tarcice sosnowe 30 sztuk, w art. 30
K loce sos. (sleepers) 13,514 „ „ 20,266
W  ogóle wywóz do H iszpauji 20,296 ta la ró w . 

D o  F r a n c j i .
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko- 

rzeme i t. d.
P szenica 1,27(5 łasztów , w art. 255,200 tal 
Siem ie ln iano 230 „ „ 41,400

II . Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjaly, tytoń w liściach.

w artości talarów  
B elk i sosnowe 19,836 sztuk, 138,859
D yle „ 2,005
M aszty i m aszciki sos­

now e 1,343 „
Tarcice sosnowe 62,665 „
B elk i dębowe 6,834 „
Tarcice „ 57,958 „
K lep k i •, 1,415 kóp,
Kloce sosnowe (s leep ers)5 ,100 sztuk,

8,020

40,290 
187,991 
61,506 

405,566 
47,166 

7,650
H I . Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 

R ogóżki 3,405 sztuk, w art. 568 tal.
W o rk i płócienne 1,800 „ „ 600 „
W  ogóle wywóz do F ran c ji 1,194,809 talarów .

D o A n g l j  i.
. Z  oze żyw ność, tru n k i, z io ła  lekarskie, ko­

rzenie l  t. d. t a l a r ń  v
P szen ica  66,220 łasztów , w art. 13,2 4 4 ,0 0 9
Ż yto  _ 780
Jęczm .i owies 2,890 „ „
G roch 4,644 „ „
Siem ie ln iane  145 „ „
K oniczyna 1,420 cctnarów  „
Bób 620 łasztów , „
Mięso solone 10,437 cetnarów  „
P iw o  23,875 beczek „

85 ,80q

231,20o
510,849 

26,100 
42,600 
62,00o t  

156,705
1 9 1 ,0 0 0

zaś co najrychlej, w ciągu roku  jednego, jeśli 
to być może, uda się do L itw y , ażeby uci­
śnionej prow incji był pom ocą i zaratow ał ją  
w  potrzebach. K om isarzy J . K . M. prędko  
w yznaczy, k tórzyby  k rzyw dy  z pogranicznych 
sporów  pochodzące, przez m ieszkańców  k ra ­
ju  doznane, załatw ili 1 szkody z W ęgier,S zlą- 
ska, M archij i Pom orza  uczynione, w ynagro­
dzić p o sta ra li się. W  dziełach dom ow ych, 
publicznych i p ryw atnych  pism ach k ró le ­
stw a polsk iego  i wielkiego k sięstw a  litew ­
skiego, nie innego m a używ ać ty tu łu , ja k  
zw ykłego  K rólom  polskim , to je s t  M aksym i- 
ljan  B ożą m iłością K ró l po lsk i,w ielk i Książę 
litew sk i, ru sk i, p rusk i, m azow iecki, żmudzki, 
in fian tsk i etc. C hcą jeszcze staoy, ażeby w ol­
ność i władza k ró le s tw a , w swej całości 
i m ocy pozostała; by się nie zdaw ało być p o ­
łączone z cesarstw em  lub k ró lestw em  jak iem . 
D ochody  korony  i w ielkiego k sięstw a  litew ­
sk iego , nie na inny  użytek, ty lk o  na  po trze­
by  m onarsze obrócone być mają; w ydatk i ró­
w nie kró lom  po lsk im  w łaściw ym  jedyn ie  
sposobem  i obyczajem  czynione b ę d ą ,  tudzież 
n a  dw ór, z P o lak ó w  i L itw in ó w  składać się 
m ającym , ażeby nadzw yczajnym  rozchodem 
k ra j nie by ł uciążony. P ra w  do o trzym yw a­
n ia  i nabyw ania ta k  na  swój w łasny, ja k  na 
obcych użytek , zam ków , m iast, m iasteczek, 
w si i in n y ch  tym  podobnych w k ró lestw ie  
po lsk iem  i w ielk iem  k sięstw ie  litew sk iem  od 
nikogo N. P a n  nie zechce w yjednyw ać; uzy­
skane żadnej m ocy i w agi mieć nic pow inny. 
Cudzoziem cy rów nie bez zezw olenia publicz­
nego żadnych dóbr w koronie  i w ielkiem  
k sięstw ie  litew skiem  nie m ogą nabyw ać; k u ­
pno  i przedaż podobna, żadnej nie będzie mieć 
w artości. N a radach, sądach i rozw agach p u ­
blicznych, tyczących się k ró lestw a po lsk ie­
go i  w ielkiego k s ię s tw a  litew skiego, nigdy

J . K . M., obcych radców  używ ać nie raczy. 
Obcy ludzie w radzie polskiej i litew skiej nie 
m ogą być m ieszczeni, dzieł k rajow ych  speł­
niać i w żadnym  sposobie, an i pod żadnym  
pozorem  do nich  się mięszać; — do łask i m o­
narszej i uzyskan ia  dobrodziejstw , n ikom u 
w daniem  się, prośbą, w ziętością nie pom a­
gać, by ta  moc, w olność i pow aga w szelka 
przy krajow cach, to je s t P o lsk i i L itw y  oby­
w atelach pozostała, nie przy cudzoziemcach. 
N ajjaśniejszej infantce polskiej A nnie, o s ta t­
n iem u w P o lsce  i L itw ie  Jag iellońsk iego  ple­
m ienia szczątkow i, J .  K . M. wzgląd pow inny 
okazyw ać zechce. U znają bowiem stany , że 
z tego dom u Jag iellońsk iego , nie m ało na to 
kró lestw o sp łynęło  dobrodziejstw , tak , że 
jedynej z niego pozostałej osobie, pragnęliby 
okazyw ać sta le  w dzięcznych serc oznaki. 
Zdaw ałoby się z korzyścią  państw a i N ajja­
śniejszej in fan tk i, ażeby J . K . M. w ydał ją  za 
mąż, za k tórego z starszych  sw ych synów , 
k tó ry  to  zw iązek osobistą przysięgą posłow ie 
J .  K . M. upew nić mają. Co uczynić p rzyrze­
k li is to tn ie  i N. książęcia E rnesta , a reyksią - 
żęcia A ustrji, za m ałżonka przyszłego N. in ­
fan tce ofiarow ać postanow ili, ażeby to ja k  
najpew niejszą i najzupełn iejszą było rzeczą i 
n iew ątp liw ie do sk u tk u  przyw iedzione zo­
stało. W  czcin wszakże to sen a t zastrzega i 
obw arow ać chce, ażeby to poślub ien ie  p ra ­
wom, w olnościom  królestwa, i w ielkiego księ­
stw a  litew skiego , żadnego nie przynosiło  u- 
szczerbku. I  to rów nie ku w łasnem u i rze- 
czypospolitej poży tkow i i godności p rzynale­
żeć w ielce u p a tru ją  stany , ażeby J. 
p rzybyw ając  do k ra ju , k ró lew sk i i ojcowski 
dla m ieszkańców  tej ziem i um ysł okazyw ać 
raczył, w ybór sw7ój w szystk im  zarów no przy ­
pisując, ani będąc nieżyczliw ym  tym , k tó rzy  
m im o J . K . M., innych  w spółubiegających

się, w olnym  głosem  i zdaniem  na tro n  w zy­
wali; o narodzie polskim  i litew sk im  tego 
będąc przekonania, że J- K . M. dobrze i sp ra­
wiedliw ie nam  panującego, nie ty lko  panem  
sw ym  i królem , lecz oj cc in 1 opiekunem  uzna­
w ać będziem y, w szelką w iarę i poddaństw o 
N. Pairu , w każdym  czasie, m iejscu i w k a ­
żdej potrzebie zachow ując, szczera bowiem  
i p raw a w ierność k u  sw ym  królom  i panom  
je s t  nam  wrodzona. D ostojeństw a dw oru 
i k ró lestw a urządzone być pow iuny i do n a j­
lepszego stan u  z praw em  1 spraw iedliw ością 
zgoduego przyw iedzione, co K ró l Jegom ość 
na sejm ie koronacyjnym i używszy rady se­
natu  i stanów  kró lestw a, posta ra  się dopeł­
nić. G ran ice  korony  i wielkiego księstw a 
litew skiego, n iem niej innych  ku  nim  p rzy ­
łączonych prow incij, żadnem i trak ta tam i i 
um ow am i nie m ogą być uszczuplane, a r a ­
czej odpadłe, u n ieprzyjaciela odzyskiw ane 
być m ają. Co w ogólności i szczególności po- 
m ienieni panow ie posłow ie, w im ieniu N. 
K ró la  w ybranego, m ając zupełną i ca łkow itą  
moc do um aw ian ia  się, ułożenia, zezwolenia 
i potw ierdzenia, pornienione pełnom ocnictw o 
stanom  k ró lestw a i w ielkiego księstw a li­
tew skiego składając, p rzyrzekają, upew niają 
i przyjm ują; ręcząc, że N. K ró l w ybrany, po­
tw ierdzi wszelkie praw a, przyw ileje, w olno­
ści, swobody, prerogatyw y, żadnem u stanow i 
i człow iekow i z m ieszkańców  ko ro n y  i w iel­
kiego księstw a litew skiego, oraz w szystkich  
połączonych z n im  prow incij, w ogóle wszy­
stk im , czyli w szczególności każdem u, przez 
N ajjaśniejszych królów  i książąt, poprzedni­
ków J . K. M., spraw iedliw ie i p raw n ie  do­
zwolone, albo jak im kolw ickbądź sposobem  
nabyte, długiem  używ aniem  s t w i e r d z o n e ,  lu 
teraz w czasie w yboru k ró la , jeduom yślnem  
i zgodnem  zdaniem  w szystk ich  stanów  u ­

chw alone, całkow icie i n icporuszcnic zacho­
wa, i p rzysięgą  osobistą, podług podanego 
sobie wzoru, przed ogłoszeniem  i koronacją 
sw ą ubezpieczy i listam i sw em i ukrzepi. 
W szystko  co wyż rzeczono i ztąd w ypływ a, 
by moc ja k  najpew niejszą i w iecznotrw ałą
mieć m ogło, pom ienieni posłow ie w imieniu 
i zastępuie  za J . K . M. przyrzekli, że jeśli 
N. P a n  po w ytłom aczeniu sobie przez posłów 
k ró lestw a polskiego i w ielkiego księstw a l i ­
tew skiego przyjąć zechce, ma to być mocne 
i niew zruszone. A  dla lepszego św iadectw a 
i mocy najsilniejszej w szystkiego co powyżej 
opisano, pieczęcie obu stron, tak  stanów  k ró ­
lestw a, lub wtyznaczonych przez nie osób, 
ja k  i posłów, k u  tym  listom  są przydane, 
z podpisem  rą k  w łasnych. D ziało się i dano 
w obozie pod W arszaw ą, na  zjeździć wyboru 
k ró la ,  dn ia  siedm uastego grudnia, tysiąc  
pięćset siedm dziesiątego piątego roku. M ar­
cin b iskup  w rocław ski, A ndrzej D ud it, Ma) 
teusz L ogau . My um ieszczone tu  w a ru n k 1
i um ow y przed nam i przeczytane, s z c z e g

, • v y.a dobre 1wo roztrząsnąw szy 1 z w a ż y w s z y *
m iłe przy jęliśm y, dopełnić je  chcem y, pomie 
nione w aru n k i i um ow y pochwa ująć 1 po­
tw ierdzając, mocą niniejszego lstńpizyzna- 
jem y i potw ierdzam y. Zachow ując sobie je ­
dnakże, w z g l ę d e m  niek tórych , przez posłów 
naszych nie wnoszonych, lecz przez siany  
k r ó l e s t w a  1 w ielkiego księstw a litew skiego 
ułożonych i przydanych; rów nie w zględem  
księstw a  B aru  i R ossanu, tudzież dochodów 
ueapolitańskich, z tem iż stanam i moc ułoże­
nia się, tak , że o to  przed  koronacją naszą u ­

m ów im y się i zgodzimy. P rzyrzekając  dobrą 
w iarą i s ł o w e m  h o n o r u  naszem  cesarskiem  i 
k ró lew sk iem , że w arunk i te i um owy z ostrze­
żeniem pow yższem  nienaruszenie zachow am y, 
dopełnim y, bez jakiegokolw iekbądź w yłącze­
nia, ani im w prost lub uboczuie nie u ch y b i­
my, w szelką zdradę i podstęp usuw ając. P rz y ­
rzekam y, że k iedy  za pom ocą B ożą do kró-* 
łes tw a  szczęśliw ie przybędziem y* koroną zo­
staniem y uwieńczeni, um ieszczone tu w arun­
ki i um ow y, tak  te, względem  k tó iy ch  dalsze 
u k ład y  sobie zachow ujem y, w tljtI sposób ja k  
pom iędzy nam i i stanam i państw a, m ocą n i. 
niejszego o d ł o ż e n i a ,  przed koronacją um ó­
wiono i ugodzone będzie; rów nie i inne wa­
runk i, na k tóreśm y zezwolili naszym  listem  
pod pieczęcią kró lestw a polskiego, albo gdy- 
ky tego s tan y  państw a żądały  i dom agały się, 
p rzysięgą Stwierdzimy. N a św iadectw o cze­
go, niniejszy lis t rę k ą  w łasną podpisaliśm y 
1 pieczęć, k tó re j używ am y jak o  Cesarz rzym ­
ski, przyłożyć rozkazaliśm y. D an  w mieście 
naszein W iedniu , dnia dw udziestego szóstego 
m arca, ro k u  tysiąc pięćset siedm dziesiąt szó­
stego, panow ania naszego cesarskiego czter­
nastego, polskiego pierw szego roku.

MaksymHjan.
F. Obernburger.

(dalszy ciąg nastąpi)
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TT. Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, w liściach.

wartości talarów 
Belki sosnowe 259,721 sztuk, 1,818,04/

28,270 „

140
83,619

141,380

3.750 
250,857

1,574,568
7.750 

4,905 kordów
(2 sągi) 34,335 

21,770 sztuk, 195,930 
5,194 „

56,560 „
13,463 kóp,
10,679 cetn.,

39 „

D yle ,,
Maszty i maszciki 

sosnowe 
Tarcice ,,
K l o c e  s o s n o w e

(sleepers) 1,049,712 
G-oździei kołki sosu. 3,875 kóp,
Drzewo na klepki

Belki dębo we 
Krzywki dębowe 
Tarcice „
Klepki »
Kucby lniane 
B u r s z t y n  w kawałach
Kości 17,928
W ełna 1,260
Olej rzepakowy 4,524

III. Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d.
talarów

W orki płócienne 10,630 sztuk, wart. 3,543 
Rogóżki 195,639 „ » 32,606
Papier 104 cetnary ,, 1,040
W  ogóle wywóz do Anglji 18,638,857 talarów.

D o H o l a n d j i .
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko ­

rzenie i t. d. talarów
Pszenica 6,330 łasztów, wart. 1,266,000

62,328
395,920
448,766

21,358
1,950

23,904
2,520

67,860

1,719,850
50,000

123,860
160,560

2,504
29,124

400

Żyto 15,635
Jęczmień 500 .,
Groch 1,126 „
Siemie lniane 892 „
Piwo 313 beczek
Okowita 2,427 wiader
Bób ' 4 łaszty

II. Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, tytoń w liściach.

wartości talarów 
Belki sosnowe 8,119 sztuk, 56,833
D yle „ 1,360 „ 6,800
Maszty i maszciki sosnowe 48 „ 1,440
Tarcice sosnowe 33,033 „ 99,099
Kloce sosnowe (sleepers) 84,669 „ 127,004
Belki dębowe 6,912 „ 69,120
Tarcice „ 3,098 „ 154,090
Klepki „ 248 kóp, 8,266
Bursztyn w kawałkach 26 cetn., 1,300
Olej rzepakowy 6,174 „ 92,610

III. Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d.
Rogóżki 43,488 sztuk, wart. 7,248 tal. 
Worki płócienne 9,640 „ „ 3,207 „
Papier 185 cent., „ 1,850 „
W ogole wywóz do Holandji 3,842,565 talarów.

D o  H a n o w e r u .
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t, a.
Pszenica '260 łasztów, wart. 52,000 tal. 
Żyto 4,408 „ „ 484,880 „
Jęczmień 10 » ” 7,000 „
Groch 8  » » B80 „
Siemie lniane 47 » » 8,460 ,,
Kartofle 10 „ „ 300 „

II. Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, tytoń w liściach.

wartości talarów 
Belki sosnowe 4,768 sztuk, 33,376
D yle „ 349 „ L39G

T a r c i c e  „  2 4 , 7 5 8  „  7 4 , 2 7 8
T a r c i c e  d ę b o w e  2 , 0 2 0  „  1 4 , 1 4 0
K l e p k i  „  1 2 1  k ó p ,  * 7 , 0 3 3
M a s z t y  6 2  s z t u k ,  1 , 8 6 0
G ó z d z i e  i  k o ł k i  s o s n o w e  2 0 5  k ó p  4 1 0

I I I .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t, d. 
R o g ó ż k i  9 , 5 0 6  s z t u k ,  w a r t .  1 , 5 8 2  t a l .
W o r k i  p ł ó c i e n n e  1 , 7 1 4  „  „ 5 7 1  „
K r z y w k i  3 1 6  „  „  4 , 7 4 0  „
W  o g ó l e  w y w ó z  d o  H a n o w e r u  7 0 2 , 9 0 6  t a la r .

Do Meklemburga.
I .  Zboże, żywność, trunki, zio ła  lekarskie ko­

rzenie i t. d.
Ż y t o  8 1 4  ł a s z t ó w ,  w a r t .  8 9 , 5 4 0  t a l .
J ę c z m i e ń  1 4 0  „  „  1 4 , 0 0 0  •„
G r o c h  1 1 3  „  „  1 2 , 4 3 0  „
K a r t o f l e  2 3  „  „  7 5 0  „

I I I .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
R o g ó z k i  2 , 3 7 0  s z t u k ,  w a r t .  3 9 5  t a l .
W  o r k i  p ł ó c i e n n e  2 6 0  „  „  8 6  :,
f  a p i e r  1 , 0 3 0  c c t n a r . ,  „  1 0 , 3 0 0  „
W  o g ó l e  w y w ó z  d o  M e k l e m b u r g a  1 2 7 , 5 0 1  t a l .

Do Prus przez morze.
I .  Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t. d.
Ż y t o  2 8 7  ł a s z t ó w ,  w a r t .  2 1 , 5 7 0  t a l .
J ę c z m i e ń  1 5  „  „  1 , 5 0 0  „
R y ż  3 5 8  c e t n a r ó w ,  „  ' 3 , 5 8 0  ,.
Ś l e d z i e  2 5 0  b e c z e k ,  „  2 , 5 0 0  „
K a r t o f l e  1 , 0 0 0  k o r c y ,  „  5 0 0  ,,

I I .  Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, tytoń w liściach.

. w a r t o ś c i  t a l a r ó w  
K l o c e  s o s n o w e  ( s l e e p e r s )  1 0 3  s z t u k ,  1 5 5  
T a r c i c e  d ę b o w e  1 7 2  „  1 , 2 0 4
K l e p k i  —  6 , 3 4 4  k ó p ,  2 1 1 , 4 6 6
S m o ł a  —  2 7 0  c e t n .  2 , 1 6 0
C y n k  -  1 7  „  5 1 0
Ż e l a z o  i  s t a l  6 , 5 9 5  „  2 6 , 3 8 0
L i n y  -  3 2  „  3 2 0
B e l k i  s o s n o w e  2 , 2 6 3  s z t u k ,  1 5 , 8 4 1
D y l e  „  2 5 8  „  9 5 2
T a r c i c e  „  5 , 2 5 9  „  1 5 , 7 7 7
W ę g i e l  z i e m n y  8 0 0  c e t n .  4 0 0

I I I .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d' 
R o g ó ż k i  7 5 3  s z t u k ,  w a r t o ś c i  1 2 5  t a l a r ó w .
W  o g ó l e  w y w ó z  d o  P r u s  p r z e z  m o r z e  3 1 4 , 9 4 0  
t a la r ó w . .

Do Oldenburga.
I .  Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t. d.
Ż y t o  2 4  ł a s z t ó w ,  w a r t o ś c i  2 , 6 4 0  t a l a r ó w .
P s z e n i c a  5  „  „  1 , 0 0 0  „
G r o c h  6  „ „  6 6 0  „

I I .  Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, tytoń w liściach.
B e l k i  s o s n o w e  9 1  s z t u k ,  w a r t o ś c i  6 3 7  t a l .
D y l e  „  9 5  „  „  4 7 5  „
T a r c i c e  „  1 3 , 6 4 3  „  „  4 0 , 9 2 9  „

I H .  Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
R o g ó ż k i  1 6 0  s z t u k ,  w a r t o ś c i  2 6  t a l .
W o r k i  p ł ó c i e n n e  3 3  „  ., 1 1  „
W  o g ó l e  w y w ó z  d o  O l d e n b u r g a  4 6 , 3 7 8  t a l a r .

Do Szwecji i Noncegji.
I .  Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko- 

rżenie i  t- d.
P s z e n i c a  2 9 2  ł a s z t ó w ,  w a r t o ś c i  5 8 , 4 0 0  t a l .  
Ż y t o  1 1 , 2 1 4  „  „  1 , 2 3 3 , 5 4 0  „

Jęczmień 526 „ „ 52,600 „
Groch 448 „ „ 49,280 „
Mąka 50 beczek „ 450 „

II. Drzewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
surowe materjały, tytoń w liściach.
Dyle sosnowe 550 sztuk, wart. 2,750 tal.
Tarcice dębowe 520 „ „ 3,640 „

„ sosnowe 1,680 „ „ 5,040 „

III. Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
Rogóżki 19,805 sztuk, wart. 3,301 tal.
Worki płócienne 1,867 „ » 611 „
W ogóle wywóz doSzwecji i Norwegjil,409,612 
talarów.

Do Miast Hanzeatyckicli.
I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, ko­

rzenie i t. d.
Pszenica 156 łasztów, wartości 31,200 tal.
Żyto 1,450 „ „ 159,500 „
Okowita 1,753 wiader, „ 26,295 „
Jęczmień 11 łasztów, „ 11,000 „
Groch 45 „ 4,950 „

n. Dr zewo różnego rodzaju, metale, paliwo, 
suroice materjały, tytoń w liściach.

wartości talarów 
Belki sosnowe 1,380 sztuk, 9,660
D yle „ 1,181 „ 5,905
Tarcice „ 10,038 „ 330,114

„ dębowe 3,349 „ 23,443
Kloce sosnowe (sleepers) 269 „ 403

III. Wyroby fabryczne, artykuły zbytku i t. d. 
Rogóżki 2,514 sztuk, wart. 419 tal.
W orki płócienne 25 „ „ 8 „
W  ogóle wy wóz do miastHanzeatyckich592,997 
talarów.

Razem cały wywóz wynosił 31,849,227 tal. 
a mianowicie:

I. Zboże, żywność, trunki, zioła lekarskie, 
korzenie i t. d. 23,484,108 tal.

II. Drzewo różnego rodzaju, 
metale, paliwo, surowe 
materjały, tytoń w liściach 7,700,397 tal.

III. Wyroby fabryczne, arty­
kuły zbytku i t. d. 664,722 tal*

L it .  C .
B u c h  ż e g l u g i  m o r s k i e j  w  p o r c i e  G d a ń s k im  w  1862 r o k u .

S t a t k i k t ó r e  w y p ł y n ę ł y :

Narodowość
Naładowane Z balastem R a z e m

Ilość Objętość 
w łasztkeh

Ilość Objętość 
w łasztaah Ilość Objętość 

w lasztacb

Pruskie ..................................
R o sy jsk ie .............................
Miast iłanzeatyckich . .
Duńskie.................................
A n g ie lsk ie ...........................
H an ow ersk ie ......................
H olendersk ie......................
Mekl emburgski e. . . .
Norwegskie...........................
Oldenburgskie......................
Francuzkie ...........................
Szwedzkie . . . . . .

875
20
22

789
571
192
296
121
189

9
8

84

136,444
3,773
2,899

43,025
75,306
10,277
21,964
18,132

9,234
429
629

3,804

7
7

1

2

4

149
406

32

54

110

885
27
22

790
571
192
296
121
191

9
8

88

136,593
4,178
2,399

43,057'
75,306
10,277
21,964
18,132
9,288

429
629

3,914

R a z e m ................................
w 1861 r................................

3,179 325,415 21 751 3,200
2,649

326,166
283,033

więcej aniżeli w 1861 r. . 1 1 1 551 43,133

S t a t k i k t ó r e  w p ł y ń ę ł y :

P r u s k ie ................................
Rosyjskio...............................
Miast Hanzeatyckich. . .
D u ń sk ie ................................
A n g ie ls k ie ..........................
Hanowerskie . . . . .
H o len d ersk ie .....................
Meklemburgskie . . . .
Norwegskie...........................
Oldenburgskie.....................
F rancuzkie...........................
S zw ed zk ie ...........................

356
4
5 

72
318
102
129
33
81

6 
1

16

50,889
593
468

3,830
36,183

5,649
10,238
4,689
3,487

297
76

482

478
20
17

718
262
91

168
83

109
3
7

72

74,165 
2,732 
1,931 

39,055 
39,987 
4,487 ' 

11,195 
12,663 
6,029 

132 
553 

3,432

834
24
22

800
580
193
297
116
190

9
8

88

125,054
3,325
2,399

42,885
76,170
10,136
22,033
17,352

9,516
429
629

3,914
R a z e m ................................
w 1861 .................................

| 1,123 117,481 2,028 196,361 3,151
2,699

313,842
295,499

więcej aniżeli w 1861 r. . | 452 18,343

TEATRA w WARSZAWIE
W i e l L I  T r a i r . — Dziś we W torek, d. 5 Maja, 

drania z muzyką i śpiewem w 5-u aktach, z fran- 
cuzkiego: K obiety z Kamienia, odegrana przez pp. 
Bodurkiewicza, Królikowskiego, Chomanowskie- 
go, Chęcińskiego, Sawickiego, Dąbrowskiego, 
Swiergocką. Dam.sego, Różańską, Łapińską, Fi- 
garską, Polenderównę, Bondasiewiczównę, Stan- 
kiewiczównę, Olszewską-, oraz Divertissement tań­
czone przez pp. Stefańską, Brandlową, II. Popie­
loną, Wł. Królikowską, Cholewicką, Józefę Klu- 
ger, Zofię Piotrowską, Rycerkiewiczową, Jagiel­
ską i Corps de balet.

€ • ‘u a

sr k. ubo
Lo ż a  Igo p i ę t r a . . . . 4 50 10
i .o ia  p a r t e ro w a  . . .  . 4 50 1*
Loża  -go p i ę t r a . . .  . 3 60 IV
I.oża G a l e r j o w a . . .  . 2 źr, 10
Amfit eat r  Igo p i ę t r a

w Gciu pier. r zę . ł 5
w n a s t ę p n y c h . . po 2' /

A m f i t e a t r  p i ę t . .  , 
K r z e s ło  w 4 pier.  rz.  

viio ,, d r u g ic h ,  
d to  w uas t .  ł bncz. 

G a l e r i a ,  miej .  m i u i . 
G a le r i i ,  n. iei nie; ..  
P a r a d  v z ........................

75
20

90
52*
45
«**,

2 '/.
2 '/«
2 '/,

Zacznie sle o K'odv’.ii

K U R S  G I E Ł D Y  W A R S Z A W S K I E J .
z dnia 4 Maja

żądano płacono
t t o n e t y . r«r. | kop. rsr. kop

Pół-lm perjały R osyjskie. — __ __
Dukaty Holenderskie new« ważne. — __ __ __

P a p ie r y .
Obligi Skar. za 100 rs. (oprócz 

kuponu) ........................................ 86 12
Listy Zast. H l-go OK.r*so 
1 i ‘2 (oprócz kuponu) zt»

floryu 
15 r a. 14 90 14 88

ditto Serja  11. j 
Akcje Głównego Tow arzystw u  

Ro8syjskiego dróg żelaznych. 113 25 113
Obligi współki Zegługi P 

w Królestwie Po!s: po r.
tro vva-j
. 750.

A kcje W spółki Ż eg lug i Parowej 
po rs. 1 0 0 ..................................

Akcje Droari Żelaznej W 
wsko-Bydgoskioj po rs. i  /

are Ka­
ll . . 88 50 88

*'.•
Akej<* Drogi Żel. 75

— — —

VI
Berlin . . 100 Tai. * .iii 97 j 80

„ . . .  100 T.*.l —
Gciaćsk • IO0 Tal 2 M. 97 65 _ .

, . . 100 Tal k t. — __
Hamburg 3bt) Bbik. 2 M. 149 55 __
Londyc-j. . . 1 fct. .ii 3 ói. 6 64 — __
Moskwa . 100 Kź. i .Vi - -T. 99 __
Petersburg 100 R s. l M. — --- 99 33

„  100 Rs k. t. — --- __
Paryż . JOO Fr. 2 II. 79 5 __ __

„ i ii 00 Fr 1 Al. — — —
W iedeń 150 Zlr r  si. 8y 10 88 95

Wa.-u'to kopom  biM ącego ort ońiigón  k»rb rs. k. 37V« 
nd Listów Zustawo.- U lg o  Okresu k. 22

K U R S A  T E L E G R A F I C Z N E .
j Be: lit a x dnia 4 Maja.

ż ą d a ­
p ł a t '

ją
5 t a  P o ż y c z k a  Rnyayj skh.  . . . . - 89
6 t a ., i i  . . . - 95  V9
Obl i ga c j e  S k a r b o w e  4 rt/v. 8 0 ' / .
L i s t y  z a s t a w n e  V ’/f, . . . . — 90  '
Bi lety B a n k u  R o s y j s k i e g o 9 1 V*vV*ksr  na  W a r s z a w ę .................................... 91

,, P e t e r s b u r g  o t y ą  j au.m IGI
i i  L o n d y n  3 miesiąc?.oy .
, ,  P a r y ż  2 ,,
u  H a m b u r g  2
,, W i e d e ń  2 89

Z y t o  oa  t a r g u  . . , . . . 4 5  V8
It  ua  d o s t a w ę  p óźn i e j s zą * 5 %

»  P  H  p  y  »  .
B ^ n t a  3 %  bez  k u p o n u ................................... 69  7 0

Ak c j e  k r e d y t n  r u c h o m e g o  . . . 14 2 7

>1 i W I JilSZCXlilN 1A SĄDOWI: i Al)tVtli4l«rRACYJNk:
U  w  1 A D O M  i  K M  i A

(N . D . 2016) Urząd Skarbowy Magnuszow.
Z aw iadam ia  nin iejszem  Slnr. Szlam ę O hajm o- 

w ieza  G old b erg  i L ejbusia  M noasow icza Z M tz- 
m an, z pobytu n iew iadom ych , że w yrokiem  Itz.rp 
du G ub ern ia lncgo  R adom skiego na dniu 26 
Maja (7 C zerw ca) 1859 r. Nr. 35846  w I. In ­
stancji zapad łym , za defraudację ty ton iu  R os- 
sy jsk ieg o  pudów 8 fu ntów  33 Ij4  ujętego w 
m ieście  M agn u szew ie  dn ia  30 M arca (11 K w ie­
tn ia ) t. r. skazani zosta li so lidarnie n a  karę rs. 
423 kop . 90 i na pon iesien ie  kosztów  spraw y  
z dop łatą  lO cio procentow ą na undusz dróg i 
sp ław ów  w ilo śc i rs. 5 k op . 1 ob liczon ych . 
O strzega oraz u k a ra n y ch , że jeżeli w p rzec ią ­
gu 4 tygod n i, odw ołan ie  s ię  do w yroku p ow yż­
szego  pr-zez za łożen ie  rekursu nie n astąp i, w y- 
lok  ten stunie się  praw om ocnym .

Magnuszów dnia 18 t3 0 ) K w ietnia 1863 r. 
p. o.  Skarbow e, J a n i s z e w s k i .

(N . D. 2 035)
Podpisany Kurator Masy upadłości Szym ona  

J e r z m a n o w s k i e g o  kupca, z a w i a d a m i a  wszystkich  
wierzycieli tegoż, że Sędzia Komisarz tej masy, 
termin do podania Kandydatów na Syndyków  
tem czasow ych na dzień 25 K w ietnia (7 M aja) 
r. b. godzinę 5 po południu w miejscu posiedzeń 
Trybunału Handlowego w W arszawie pod N . 549  
w yznaczył. Edward Kowalski, Patron Tryb.

OBWIESZCZENIA SPADKOW E.

^ (lubirnV Heł enl Kancelar ji  Z iem ia ń sk ie j  
Uuberrui W arszaw skiej  w Warszawie.

P "  D as t4 i*ionej w , | n i u  5 M a j a  186 2
śmierci W ojciecha berwińakiego w spółw łaściciela  
dóbr Nałęczew  częśc lit. U . w O kręgu lirzeziń  
skim, Gubernn W arszawskiej położonych, otw o­
rzył się spadek do regulacji którego termin osta  
teczny w Kancelarji H ypotecznej na d. 23 Sierp­
nia ( i  W rześnia) 1863 r. wyznacza.

JJziedzicki Adam .

(N . i )  2 0 3 1 ) Rejent KuncelarjiZiemiańskiej 
Gubernii Lubelskiej w 

O głaszając  otw arcie  p ostępow ał'111 1 
w eg o  po zm arłym  dnia 28 L u teg o r . **. Lucja 111 
Szred zińsk im  w ła śc ic ie lu  sumy rs 5 ,0 0 0 , nado- 
brach Rrussów w O gu Ż elech ow sk im  położonych  
w  D zia le  IV  w ykazu hyp oteczn ego  w  trzc'iem  
m iejscu zab ezp ieczon ej, w z y WHm interesow anych  
ażeby w dniu 1 (1 3 )  L istop ad a  1863 roku do 
uk oń czen ia  ta k o w eg o  w kancelarji m e jw S ie d l-  
each staw ili się.

Sit-dlee (1 .15  (27 ) K w ietn ia 1863 r
B ronisł/iw  Wrbński*.

L I C m C J E  I S P I f f i l U Z E  PUBL IC ZNE
(N . D- 1876) h o n k P o l s k i.

a,„|.,je do publiyzuej w iadom ości, że w d. 15 
I Maja r b .ogod z in ie  12 w połu dnie  odbywuó  
będzie w S a li P osiedzeń  Banku Polsk iego  

rtacja in m inus przez op ieczętow an e dek la-
ję na d o sta w ę  dla Z akładu W arzeln . Soli w 
chocinkn, drzew a o p a ło w e g o  sosnow ego  sa 
i kubicznych m iary rosyjskiej ośrnset 800. 
Irzew o to pow in no  być w lesie  p iłą  
tpane na szcznpy, a to  z drzew ostanów  rę- 
rch, ze starodrzew u zd row ego  nie m urszy- 
ro i n ie  z m ło d zieży , c ię c ie  drzew a, rznięcie  
ipuiiie dokonyw auem  byó p ow in n o  sto sow n ie  

przepisów  gospodarstw a le śn eg o  w  lasach  
dow ych  zaprow adzonego, drzew o to ma być

łup ane w szczapy i w rozm iarach am ian ow ic ie . 
na d łu gość  jed en  i pół arszyna, czy li trzy i 
d w ie  trzecie stóp m iary polsk iej, na łtiku czyli 
części obw odow ej najm niej d ziew ięć ca li m iary 
rosyjsk iej ( d z iew ięć  i p ó ł cala m iary p o lsk ie j) 
strzały czy li p rzecięcia  szczap y  cali sześć  m ia­
ry rosyjskiej (sześć  i jetluu trzecia m iary poi- 
sk iej) zaś w jednej czwartej częśc i ogó lnej i lo ­
ś c i, szczapy trzym ać m ogą na  lu k u  ośm  cali 
m iary rosyjsk iej \ośm  i p ięć  dw un astu  cala  
m iary p o lsk ie j) a strza ły  ca li rosyjskich pięć 
a polsitieh p ięć  i trzy dw un aste.

C ena do licytacji ustanaw ia się po rubli s re ­
brnych 18 w yraźn ie  po rubli srebrem  ośm na- 
ście za jed en  sążeń  m iary rosyjskiej z dostaw ą  
do zakładu W arzelni Soli w C iech ocin k u .

Z n a leżytości za  dostarczone d rzew o przypa­
dającej potrącony bęJzie  stsow n ie do o b o w ią ­
zujących przep isów  jed en  od sta na fundusz S o -t  
w arzyszęn ia  G órniczego, dostaw a tego drzew a  
ma b yć u sk u teczn ion ą  w po łow ie  do 1 L ipca  
a w drugiej p o ło w ie  uajpoźuiej do 1 S ier ­
pnia r. b.

Vadium do licytacji w ym agane je s t  w jedn ej 
dziesiątej części w artości licy tow an ego  drzew a, 
czy li rs. 1440, w yraźn ie  rubl srebrem tysiąc  
czterysta czterdzieści, kaucja zaś sam a w jed ­
nej czw artej części.

B liższe w arunki d otyczące tej dostaw y przej­
rzeć m ożna k ażdod zienn ie  w yjąw szy dni św ią ­
teczne w biurze N acze ln ik a  K ancelarji Banku  
P o lsk ieg o , oraz w biurze zarządzającego Z a k ła ­
dem W arzelni S o li w C iech ocin k u .

M ający eh ęc podjęcia  s ię  tej dostaw y, w inien  
z ło ży ć  deklarację op ieczętow an ą adresow aną, 
do w ła sn y ch  rąk Prezesa B anku , d ek ia iacja  
na dostaw ę drzew a o p a ło w eg o  d la  Zakładu  
W arzelni So li w  C iech ocinku , napisaną pod ług  
w zoru n iżej zam ieszczon ego , bez przek reśleń  i 
skrobfłń , przy której dołączony być w in ien  
k w it K asy B anku uu z ło żo n e  vadium .

D eklaracje takow e przyjm ow ane będą do dnia  
licy tacji to  jest d o  dn ia  15 (2 7 . Maja r. b. do 
g od zin y  12 w  południe.

W arszaw a d. 10 (2 2 ) K w ietn ia  1863 r.
V ic e -P rezes,

R zeczy w isty  It.idca Stanu, Szem ioth  
N aczeln ik a  K ancelarji K upiszeński

w  . L- , , Wz<5r do dek laracji.
K w im n ir 'r  13,‘nku z dnia 10 (2 2)
iż podejm uję 8i'ę d0st;;-“  "» deklarację,
g o  dla Z akładu W a rze ln i" s  T ) l o 've

iMńtrii roku 1R6 ‘4 ™ i - w ^ ,e(*boeinkuw C.ąuu .ok u  1863 w , laśi;, 8t)0 w
sc.t sażen. miary rosyjsk iej. po cen ie  ( , u 
w ypisać cenę literam i) za  , ażeń  z

wa na VV[arZel1" “ 10 P ° d 'o g  Warunków  
licytacyjnych , które są nn znajom e, k w it K„sv 
B anku na z łożon e  vadium  w sum ie rs. h 4 u 
dołączam  (w yp isać  datę, im ię, nazw isko, 
i m iejsce zam ieszkam** . ___________ _____

(N  u .  1970) Rząd G ubernialny Płocki.
Podaje do pow szechnej wiadom ości, ze dnia 

4 (16) Maja , ,  t„  w Sali posiedzeń tu tejszego
lłząd u  G ub ern ialncgo odbyw ać się będzie l ic y ­
tacja o sześc io letn ią  od dnia 20 Maja (1 Czer­
w ca) i .  b . praw a szyn k ow an ia  trunków wg 
wsiach: M odle, N o w a w ie ś , m ała  M ław ka i w 
karczm ie po M isjonarskiej w m ie ś c ie  M ła w ie  

raz z unitam i i czyn szem  do karczm y w M ła­
w ie należącym ,, w  ekonom ji M ław a od ob n i­
żonej o p ła ty  rocznej dzierżaw y rs. 222. K ażdy  
w ięc chęć u b iegan ia  się o tę dzierżaw a mający 
zechce w oznaczon ym  m iejscu  i term inie staw ić  
się  zaopatrzony w św iad ectw o  k w alifik acy jn e  
które w ed łu g  postan ow ien ia  K sięc ia  N am iest­
n ik a  K rólestw a z dn ia  24  S tyczn ia  1818 roku i

w zoru przez K om isję R ządow ą P. i S . r esk r y p ­
tem  z dn ia  4 (1 6 ) W rseśnia r. 1857 Nr 32198  
w sk azan ego , w ła śc iw y  N aczeln ik  p ow iatow y  
w ydać, a Rząd G ub ernialny zatw ierd zić ma, 
bez ta k ieg o  św iadectw a n ik t do licy ta c ji dopu* 
s/.czonym  być n ie  może. O bok tego  każdy p re ­
tend en t w inien będzie przed p rzystąp ien iem  do  
licy tacji z ło ż y ć  w depozyt K asy G ubernialnej 
P łoćk iej vadium  w yrów n yw ające l j 4  części c e ­
ny  do licy ta c ji oznaczonej, k tóre u trzym u jące­
mu s ię  przy licytacji na u zu p ełn ien ie  kaucji 
przyjęte , a nieutrzym ująeem u s ę przy niej z a ­
raz po w rócone zostan ie . O szczeg ó ło w y ch  w a ­
runkach inform acja p ow ziętą  b yć m oże w b iu ­
rze tu tejszej Sek cji D óbr i L asów  R ządow ych .

P ło ck  dn ia  8 (20 ) K w ietn ia 1863  r.
G ubernator C y w iln y , D z iew a n o w sk i.

N acze ln ik  K ancelarji, S łu p eck i.

(N . D . 1882) Rząd Gubernialny Lubelski.
W  w ykonaniu  reskryptu K om isji R ządow ej 

Przychodów  i Skarbu z d. 15 (27 ) M arca r. b. 
1863 N r. G0699J26445 61 7 4 4 j2 1 6 7 2 8  podaje do 
pow szechnej w iadom ości ż e w  d n iu  9 (21 ) M aja 
r. b. od god zin y  12 z p o łu d n ia  odb yw ać s ię  bę­
dzie w biurze R ządu G u b ern ia ln ego  L u b e lsk ie ­
g o  w  Sa li z w y k ły ch  posiedzeń licy tacja  in  plus 
na w ydzierżaw ien ie  now o urządzonych i o czy n 4 
szow an ych  dóbr D ep u łty cze , p o ło ż o n y ch  w P o­
w iecie K rasn ystaw sk im , a to na ła t dw anaście  
to je s t o d  20 M aja ( l  C zerw ca ) r. b. 1863 po 
tenże dzień  w  r. 1876, z których roczna op łata  
d zierżaw n a  na p ierw sze trzy la ta  1 8 0 3j6 w y ­
nosi rs. 739 kop. 62 w yraźn ie  rubli srebrem  
sied m set trzydzieści d z iew ięć  kop iejek  sześć­
dziesią t dw a, a na dalsze la t dziew ięć  od 20  
Maja (1 C zerw ca) 1866  r. po rs. 817 kop . 47 
i pół w yraźnie rubli srebrem  ośrnset siedm - 
naście kop iejek  czterdzieści siedm  i pół że po 
u p ływ ie  lat w oln ych  przeznaczonych  na wy- 
karczow anie gruntów  z a ro s ły ch , utrzym uj ących  
s ię  przy d z ierża w ie  o b ow iązau y  będzie  od r. 
1866 p łacić  w ięcej nad postąp ioną przy licytacji 
ofertę o rs. 77 k. 86 Ij2 w yraźn ie rubli srebrem  
siedm dziesiąt siedm  kop. ośm dziesiąt sześć  i pół 
a to  coroczn ie . T ak  w ięc  licy tacja  rozpocznie  
się  od sum y rs. 739 k op . 61 , a każdy mający  
ch ęć zad zierżaw ien ia  pom ien ionych dóbr ze­
chce staw ić  s :ę w m iejscu i  term in ie  w yż o* 
zn aczon ych  po zaop atrzen iu  się  w d ow od y  k w a ­
lifikacji postan ow ien iem  K sięcia  N am iestn ik a  
K rólew sk iego  z d. 24 S ty czn ia  1818 r. i doda- 
nem i przepisam i N acze ln ik ów  P ow ia tow ych  
zakom u nikow anego  przepisany oraz vadiuin  
lj4  część  sum y rzeczonej przez s ieb ie  postą- 
p ion ej w yrów n yw ające.

L icy ta c ja  o d b y w a ć  s ię  będzie  pod w aru n k a­
mi o g ó ln ie  do dzierżaw  dóbr rząd ow ych prze- 
pisanem i, które ub iegający  się  codzienn ie  w y ­
jąw szy N iedziele i Ś w ię ta  od godziny 8 rano 
do 3 po południu  przejrzeć m ogą w biurze 
Rządu G u b ern ia ln ego  W yd zia łu  Skarbu .Sekcji 
D óbr o  źród łach  zaś dochodów  i o stanie dóbr ka- 
zdeu w in ien  przek onać się na gruncie, gdyż  
" y iU ie iż a w ie n le  dóbr odbyw ać się  b ęd zie  r y ­
czałtem  bez żad n ych  ew ilteji pod ług z«sad  w 
tej m ierze w yż w yrażonm n postanow ieniem  
K sięcia N am iestn ik a  K rólew sk iego przepisa­
nych.

L ublin  dn ia  3 (1 5 )  K w ietn ia  1863 r.
p. O. G ubernatora Cywilnego, B od u szyń sk i.

N aczeln ik  K ancelarji, Mejcr.

(N. D . 1879) Rząd Gubernialny Radomski.
Podaje do powszechnej wiadom ości, że w b iu­

rze lłządu Gubernialnego tutejszego, dnia 8 ( 2 0 )  
Al u i u r. h. o frndy.inie 12 w nołudnie odhvwftć si«

będzie licytacja przez deklaracje (opieczętowane, 
na wykonanie w ciągu jednego roku robót kon- 
konstrukcyjnych przy drogach 2go rzodu.

a) ze Szkalbm ierza do Proszowic.
b) z Proszow ic do Barana,
c) z Proszowic do Słomnik,
d) ze Szkalbm ierza do M iechowa, 
K osztorysam i przez Zarząd Komunikacji w

K rólestwie Polskiem  zatwierdzonem i, na roboty  
przy drodze:

1. ze Szkalbmierza do Proszow ic rs. 6614  
kop. 90 ,

2 . z Proszow ic do Barana na rs. 5810  kop. 50,
3 . z Proszowic do Słom nik na rs. 1039 k. 20, 

ze Szkalbm ierza do Miechowa na rs. 2783
kop. 44  Ij2 , ocenionych, a po w yłączeniu k osz­
tów na dozór i ekstraordynarja:

2  kosztorysu ad lo  rs. 312  kop. 50 
ji ii n 2o , ,  2 3 / ,, 50
?! u ii 3o ,, 100 „

„ 4o ,, 187 „ 50
wynoszących: 

ftd lo  rs. 6302  kop. 40 (wyraźniej rs. sześć  
tysięcy trzysta dwa kop. czterdzieści.

ad 2o rs. 557 3  (wyraźniej rs. p ięć ty s ięcy  
pięćset siedm dziesiąt trzy).

ad 3o rs. 939 kop. 20 , (w yraźniej rs. dzie 
w ięćset trzydzieści dziewięć kop. dw adzieścia).

ad 4o rs. 2595  kop. 94  l j 2 ,  (w yraźniej rs. 
dwa tysiące pięćset dziew ięćdziesiąt pięć k. d z ie ­
w ięćdziesiąt cztery i pó ł).

Mający chęć ubiegania się o te przedsiębierst- 
wa, zechcą w czasie  i miejscu tu wskazanem , z ło ­
żyć swe oddzielne deklaracje opieczętowane na 
stemplu ceny kop. 15, napisane podług wzoru n i­
żej dołączonego, obejm ować m ające w cyfrach i 
literami bez żadnych poprawek sumę minus, za 
którą roboty kosztorysam i wskazane, przy k aż­
dym oddzielnie trakcie wykonać obowiązują się, 
przy dołączeniu kwitu kasow ego na złożone va 
diura do robót:

ad lo  w kwocie rs. 6 30  (wyraźniej rs. sześć ­
set trzyd zieśc i).

ad 2o w kwocie rs. 557  (wyraźniej rs. pięćset 
pięćdziesiąt siedm ). 

ad 3o w kwocie rs. 100 (w yraźniej rs. s to .)  
ad 4o w kwocie rs. 260  (w yraźniej rs. dw ie­

ście sześćd ziesiąt).
Nadm ienia się  przytera, że dekleracje nie po­

dług formy napisaae, lub bez kw itów  na złożone  
vadium, jak równie po terminie do rozpieczęto- 
wania oznaczonym  podane, przyjętem i nie będą, 
oraz, że kosztorys i warunki licytacyjne, każde 
go dnia prócz św iąt w biurze W ydziału Adm ini­
stracyjnego przejrzane być mogą.

W zór do deklaracji.
W  skutku ogłoszenia z dnia 10 (2 2 ) Kwietnia 

r. b . Nr. 1 4755 , podaję niniejszą deklarację, iż 
podejmuję się według zatwierdzonego kosztorysu  
wykonać roboty około drogi na bitą i wypisać przy 
którym  trakcie) przerobić się mającą, po cenach 
tym że kosztorysem  objętych i które podejmuję 
się v«ykooać za sumę rs. i wypisać na ile liczbami) 
poddając się wszelkim obowiązkom  i zastrzeże­
niom warunkami licytaeyjnem i objętym.

Kwit Kasy N . na złożone w niej vadium rs. 
(wypisać jak wyżej wskazane) dołączam, które 
w razie nieutrzym ania się przy licytacytacji aain 
odbiorę, lub o przesłanie go na mój koszt przez 
pocztę do N . upraszam .

Stałe moje zamieszkanie w N . pisałem  w N. 
dni a mca roku.

(Podpisać wyraźnie i w łasnoręcznie imię i na­
zwisko)

Radom d. 10 (22* Kwietnia 1863 r. 
z up. Gubernatora Cywilnego,

Radca Gubernialny, P iątkowski, 
N aczelnik K ancelarji, Świrski.

(N. D.  175 7 ) Rząd Gubernialny 
Augustowski

Skutkiem zmienionych warunków do w ydzier­
żawienia przez licytację  dochodu z propinacji we 
wsiach Czarna K rynica, Dewoniszki, Kępiny, 
Szlejnic i Trakiszki od Majoratu Janów  z Kko- 
momii Kalwarja odpadłych, Rząd Gubernialny po­
daje do powszechnej wiadom ości, że w dniu 24  
Maja (5  C zerw ca) r. b. o godzinie 1 po południu 
odbędzie s ię  w biurze Rządu Gubernialnego w 
Suwałkach licytacja na w ydzierżawienie od dnia 
i  S ty czn ia  1863 r. do dnia 1 C zerw ca 1868 r. 
pom ienionego dochodu, poczynając od sumy rs. 
167 kop. 39  lj2  bez w kładania na przyszłego  
dzierżaw cę obowiązku, iżby przyjm ował skutki 
Adm istracji przed dniem 1 Stycznia 1863 r.

Każdy p rzeto m ający zamiar ubiegać się o tę  
dzierżawę, winien znajdować się w terminie i miej­
scu w yżej wskazanem , zaopatrzony:

(u W świadectwo kwa/ifikacyjDe postanow ie­
niem N am iestnika K rólestwa z dnia 24 Stycznia  
1818 prazepisane, a wydane przez w łaściwego Na 
czelniku Pow iatu  podług wzoru przez Komisję 
Skarbu pod dniem 4 (16 ) W rześnia 1857 r. Nr. 
3 2 1 9 8 j l5 4 6 6  wskazanego, które aby m ogło być  
w cześnie rozpoznane, konkurent obow iązany jest 

r przynajm niej na trzy dni przed terminem licy ta ­
cyjnym takowe złożyć Rządowi Gubernialnemu.

b) W  świadectwo K asy  Skarbowej na złożone  
vadium w kwocie wyrówynwającej l j4  części su­
my do licytacji przyjętej tudzież w gotowiznę na 
uzupełnienie tegoż vadium w stosunku postąpio- 
ej przez siebie cen y dzierżawnej.

U trzym ujący się przy dzierżawie obow iązany  
będzie przyjąć ogólne warunki przez Komisję 
Skarbu co do dzierżaw tego  rodzaju przepisane, 
które pretendent w każdym  czasie w biurze 
Rządu G ubernialnego przejrzeć może, za późne 
objęcie posesji, plus licytant nie może rościć  
pretensji i poprzestanie na dochodzie z A dm ini­
stracji Skarbowej ściągniętym ,

Żadne zastrzeżenia ze strony ubiegających się 
e dzierżawę przyjęte nie będą, deklaracje przeto 
ich powinny być bezwarunkowe, a każdy u trzy ­
m ujący się przy licytacji, stanie się obowiązanym  
w zgiędem  Rządu zaraz od daty podpisania proto­
kółu licytacyjnego, a to pod utratą złożonego va  
dium i pod rygorem ogłoszenia na jego  odpo­
wiedzialność nowej licytacji, chociażby zas z a ­
tw ierdzenie te g o  protokółu, lub uchylenie onego  
później jak w m iesiąc od daty jego  przez Komisję 
Skarbu nastąpiło, nie będzie m ógł rościć ztąd  
żadnej pretensji.

Uprzedza się licytantów , aby między sobą nie- 
dopuszczah się  zmowy i udzielania odstępnego  
dla zm niejszem a korzyści jak ie  Skarb osiągnąć  
zam ierzył przez licytację, w iązie bowiem  do­
strzeżenia tego, winni do odpowiedzialności na 
drodze Sądowej pociągnięci zostaoą.

Suwałki d. 3 ( 15)  Kwietnia 1863 r .
G u b e r n a to r  C y w i ln y ,  K o r y tk o w s k i .
Naczelnik K uncelarji, W ojew ódzki.

(N . D . 1 7 5 4 ) Magistrat Miasta Stołecznego 
Warszawy.

P od aje s ię  do ’w iadom ości p ow szech n ej, że 
w dniu 30 K w ietn ia  (12 Maja* r. b. o godzin ie  
12 w połu dnie  odbędzie s ię  w  Sa li P o sied zeń  
M agistratu  licy tac ia  g łośn a  in p lus na w ydzier­
ża w ien ie  przez c iąg  la t dw óch, poczynając od 
dniu 20 M arca ( l  K w ie tn ia ) r. b. do  dnia o- 
s ta tn iego  M arca 1865 r. posesji Nr. 191 i 192. 
w W arszaw ie przy u licy  K rzyw e K o ło  p o ło ż o ­
nej, na rzecz z a le g ły c h  podatków  i op łat m iej­
sk ich , od sum y rs. 15 roczn ie  w w arunkach  
do licy tacji ob iętej.

M ający przeto zam iar ub iegan ia s ię  o p o ­
w yższą dzierżaw ę, m ogą zg ło sić  s ię  w cza sie

i m iejscu w yżej oznaczon em  w raz z vadium  
rs. 5, k tóre  nieutrzym ująccm u się  przy licy tacji 
n atych m iast zw rócon e zostan ie , inne w’arunki 
d otyczące w m ow ie będącej licy tacji, są  do 
przejrzenia k ażd od zien n ie  w W yd zia le  A dm i­
nistracyjnym  w yjąw szy dni św iątecznych .

W arszaw a d. 11 K w ietn ia  1863 r.

(N. D. 1878) Naczelnik Powiatu 
Bialskiego.

Podaje do powszechnej w iadom ości, iż  w biu­
rze N acze ln ik a  Powiatu B ialsk iego odbywać się  
będzie na dniu 8 (20) Maja 1863 r. n aen trep ryzę  
reperację dom u szk o ln ego  g . m. oraz drw alni i 
staw ien ia  k loak i w m. R ososzu  in minus licytacja  
przez składan ie opieczętow anych deklaracji od su­
my rs. 338 kop. 97 , anszlagiem  przez K om isję  
Rządową W yznań R e lig jin y ch  i O św iecen ia  Pu- 
h liczn egojp od  d. 7 (1 9 )  S tycz  1 863 r N 127j7468  
zatwierdzonym*wykazanej; m ający w ięc chęć pod­
ję c ia  się  tej entrepryzy, zechcą się  w pow yższym  
term ine zg ło sić  do biura N aczelnika Pow iatu  B ia l­
sk iego i z ło ż y ć  opieczętow ane deklaracje na rę ­
ce Sekretarza Powiatu, przy załączeniu świnde- 
ctw a kasy tegoż P ow iatu  na z łożon e  w niej va­
dium  w kw ocie rs. 34 kop ..— . D eklaracje ta ­
kow e do god zin y  12 z rana w  dniu pow yższym  
jak o  term inie do licytacji oznaczonym , sk ładan e  
i pisane być pow in ny pod łu g  niżej zam ieszczo­
nego wzoru, inaczej bowiem i niew yraźnie nap i­
sane, lub skrobane i p op raw ion e, bez do łączen ia  
vadium lub w nieoznaczonym  ozasie podane, przy. 
jęte nie. będą.

W arunki do licytacji, plan i a n sz la g  kosztów  
są do przejrzenia każdego czasu w biurze r ze ­
czon ego  N aczelnika Pow iatu .

W zór do deklaracji.
W  skutek ogłoszen ia  z dn ia  4 (16) K w ietnia  

1863 r .p o d a ję  n in iejszą  deklarację, iż obow ią- 
zuję się  dop ełn ić rep erację  dom u szk o ły  g . m. 
oraz drw aln i i w ystaw ien ie  k lo a k i w m ieście  
R ososzu w edług planu i anszlagu przez K om isję  
Rządową W yznań R e lig jin y ch  i O św iecenia  
Rui liczn eg o  zatw ierd zon ego, za sum ę rs. 
kop. wyraźnie rub. sreb.

poddając się wszelkim warunkom i za -trze-  
żeniom  objętych  w warunkach licytacyjn ych . 
Zaśw iadczenie K asy Pow iatow ej na złożone w niej 
vadium  w k w ocie  rs. 34 k. —  załączam , króre 
w razie nieutrzym ania się przy licy tacji sam  od­
biorę. S ta łe  moje zam ieszkanie je s t w  N. p is a ­
łem  dnia N. m iesiąca N. roku N .

(podpisać im ię  i n azw isk o).
B iała dnia 4 ( 1 6 )  K w ie tu .a  1863 r.

___________^Radcj D w oru, B iałobłocki.

(N . D . 1759) A aczelnik Powiatu 
Rawskiego.

P od aje  do p ow szechnej w iadom ości, iż 
zasad zie  reskryptu R ządu G ub ern ialnego z 
2 ( 1 4 )  L u tego  r. b. Nr. J 32 I 7 434 odb ytą  
s u n ie  w dniu 16 (2 8 ) Maja r. b. o g o d z in ie  1 1 
z rana w Biurze N aczeln ika P ow ia tu  R a w sk ie ­
go w M ieście K aw ie licy tacja  iu m in us przez 
deklaracje lakiem  op ieczętow ali , poczynając  
od sum y an sz lagow ej rs. 392  k op . 60, ua en- 
trepryzę spraw ien ia  now ych u ten sy ljów  dla  
biura P ow iatu  tu tejszego  i Kauy P o w ia to w ej  
w zatw ierd zon ych  przez w ładzę w yższą  aiiSŁla- 
gaeh w ykazanych .

M ający zatem  ch ęć  u b iegan ia  się o  tę en tre- 
pryzę w in n i są w m iejscu i czasie w yżej ozn a ­
czonym  z g ło s ić  s ię  i z ło ż y ć  swoje deklarację  
pod ług w zoru n iżej zam ieszczon ego  nu stem plu  
cen y  kop iejek  7 l j2  nap isane, a w  tych wvra- 
znie^bez przek reśleń  i skrobać literam i w ym ie­
nić sum ę za jaką pragną się podjąć p o w y ższ e ­
go spraw unku.

na
d.

z o -
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D o deklaracji d o łączon y  b y ć  w in ien  k w it  
k tórejk o lw iek  kasy rządow ej na z łożon e  w  niej 
vad iu m  w g o to w iźn ie  lub  papierach kurs w 
kraju m ajacych, w yrów n yw ające  IjlO  części 
sum y anszlagow ej to je s t rs. 39 kop. 2 6, która 
to  sum a u trzym u jącego  się przy licy tacji ode­
s ła n ą  będzie do B anku  zaś n ieutrzym ującym  
s ię  przy tak ow ej zaraz pow roconą zostan ie .

D ek laracje  n iep od łu g  wzoru nap isane, ob ej­
m ujące ja k ie  w arunki, lub do k tórych  n ie  b ę ­
dzie d o łączon y  k w it n a  z ło żo n e  vadium  za  
niew ażne uznane zostan ą , jak  n iem n iej n ie  b ę ­
dą  przyjęte deklaracje po term inie lic y ta c ji 
złożon e.
W arunki i an sz la g i do tej entrepryzy w  B iu rze  
N aczeln ik a  P ow iatu  R a w sk ieg o  w godzinach  
słu żb ow ych  każdego dn ia  prócz św ią t przejrza­
n e b y ć  m ogą.

W zór do deklaracji.
W  sk u tek  o g ło sze n ia  z dnia 3 (1 5 )  K w ietn ia  

r. b. Nr. 2 4 3 2 , pod aje nin iejszą deklarację iż  
podejm uję s ię  entrepryzy spraw ien ia  i dosta­
w ien ia  u ten sy ljów  dla B iura P o w ia tu  R a w sk ie ­
g o  i R ady P ow iatow ej, w  zatw ierd zon ych  pr/ez-  
K om isję R ządow ą Spraw W ew n ętrzn ych  ansz- 
la g a c h  w ym ien ion ych  za  sum ę rs. N .  (tu  w y ­
p isać  sum ę literam i) poddając się  w sze lk im  
zastrzeżeniom  ja k ie  są objęte w arunkam i l ic y -  
tacyjnem -.

K w it k asy  N. na z ło żo n e  w niej vadium  rs. 
39 k o p .26 sk ład am , k tóre  w razie  n ieutrzy  
m an ia  się  przy licy ta c ji sam odbiorę, lub o 
p rzesłan ie  n a  mój k oszt do m iejsca N. upraszam.

Stale moje zam ieszkanie jest w N . pisałem w 
N. dnia mca i r. N .

(tu  podpisać im ie i nazw isko)
Rawa d. 3 (1 5 ) K w ietn ia 1863 r.

Sm olechow ski.

(N . D . 1 7 6 0 ) Naczelnik Powiatu  
W ieluńskiego.

W  dniu 3 ( 1 5 )  Maja r. b. o god zin ie  10 z ra ­
na odb yw ać s ię  będzie w B iurze N aczeln ika  
P o w ia tu  W ie lu ń sk ieg o , licytacja przez otw arcie  
op ieczęto w a n i ch deklaracji od sum y kosztory­
sem  objętej rs. 690  kop . 82 in m inus na repe­
rację dom u i zabudow ań gosp od arsk ich  s zk o ły  
elem entarnej w w si K aw odrzy. P rzystęp ujący  
do licytacji obow iązun y  jest z ło ż y ć  vartjum rs 
59 kop . 8 Ij2 do K asy  E k on om iczn ej M iasta  
W ielu n ia , który w  razie n ieu trzym an ia  się  
przy liay tacji odebrać będzie m ó g ł n a ty c h ­
m iast lub też  za w sk azan iem  m iejsca, tak ow e  
przez p ocztę  u a  k o sz t zw róconem  sob ie  m ieć  
b ęd zie .

W zór do deklaracji.
J a  n iżej podpisany obw iązuję s ię  nin iejszem  

pism em  do w y k o n a n ia  robót o k o ło  reperacji 
dom u i zabud ow ań gosp od arsk ich  s z k o ły  e le ­
m entarnej w  w si K awodrzy stosow n ie do ąn szla -  
g u  za sum ę (w y p isa ć  literam i) poddając się 
w szelk im  zastrzeżen iom  i obostrzeniom  warun 
kam i licy ta cy jn em i ob jętym .

V a d iu m  do tej entrepryzy z ło ży łem  w k asie  
N . w  dow ód  czego  kw it te jże  dołączam , p isa ­
łem  w N. dn ia  N . m iesiąca N . 1863 r. im ię i 
n azw isk o  oraz m iejsee zam ieszkan ia  nap isać c z y ­
teln ie.

W ieluń d. 30  M arca (11  K w iet) 1863 r.
Szm idecki.

(N . D . 2 0 1 8 ) N aczelnik Powiatu  
S ieradzk iego .

W  dniu 18 (3 0 ) Maja r. b. o g o d z in ie  2 po  
p o łu d n iu  jak o  w trzecim  term inie odb ęd zie  s ię  
w  biurze N acze ln ik a  P o w ia tu  S ierad zk iego  g ło ­
śna in m inus licy ta c j na entrepryzę restauracji 
K o ścio ła  P arafialnego i zab u d ow ań  P leb ań sk ich  
w  m ieście Z ło czew ie  od sum y an sz lagow ej rs. 
1559 k op . 3 1 .

C hęć m ający pod jęcia  s ię  tej en trep ryzy  ob o­
w ią za n y  je s t z ło ż y ć  na vadium  goto w izn ą  lub  
p ap ieram i kurs w kraju m ającem i w  term inie 
licy tacy jn ym  k w o tę  rs. 156 ja k o  lj lO  części 
sum y a n sz la g o w ej, k tóre  n icutrzym ującem u się  
przy licy tacji za  poprzednim  p o k w itow an iem  
n a  protokóle zaraz zw rócone, a m inus lic y ta n ­
to w i zatrzym ane i do B anku na  lok acją  o d e ­
s łan e  będzie, do czasu do póki roboty  w yk on ą-  
nem i n iezostan ą .

W arunk i przed licytacyjne i w yk az  kosztów  
są  do przejrzenia w każdym  czasie w  biurze  
P o w ia tu  w godzinach  s łu żb o w y ch .

Sieradz dnia 10 (2 2 ) K w ietn ia  1863  r. 
w  z . Ig n a to w sk i.

(N . D .1 9 9 2 )  N aczelnik Pow iatu  
M ław skiego.

Poniew aż ogłoszon a na dzień 3 (1 5 )  K w ietnia  
r. b. licytacja na entrepryzę przebudowania bó­
ż n ic y  w m ie ic ie  Radzanowie nie doszła do skutku 
przeto N aczelnik Pow iatu  podaje do wiadomości 
p u b liczn ej,że  w dniu 20 M a ja ( l  Czerwca) r. b. 
o godzinie 3 z  południa odbędzie się w biórze 
moim powtórna licytacja in minus przez opieczę­
tow ane deklaracje od sumy i pod warunkami 
ogłoszonem i przez reskrypt N aczelnika Powiatu  
z dnia 12 (2 4 ) Lutego r b. Nr. 2179  a zam iesż- 
czonem i w Dzienniku Pow szechnym  w numerach, 
56 , 62 , i 68 , z  r. b ., tudzież w  D zienniku Gu- 
bernlalnym w numerach, w dodatku 11 do Nr. 11 , 
12 , i  13. z r .  b.

M ława d. 4 (1 6 ) K w ietnia 1863 r. 
za Naczelnika, B ieńkow ski.

W zór do deklaracji.
W  skutku ogłoszenia Naczelnika Pow iatu  

M ław sk iego z dnia 4 ( 16) Kwietnia r. b. Nr 
4 81 2  podaję niniejszą deklarację iż obowiązuję 
się  wziąść w entrepryzę przebudowanie bożnicy  
w m ieście Radzanowie za sumę rs. (tu  w ypisać  
sumę literam i) poddając się wszelkim obowiąz­
kom i zastrzeżeniom  w warunkach licytacyjnych  
objętym , zaśw iadczenie kasy N . na złożone w 
niej vadium rs. 87 kop. 35 wynoszące dołączam , 
które w razie nieutrzymania się przy licytacji 
sam  odbiorę lub o nadesłanie ma pocztę do N .  na 
moj koszt upraszam.

Stałe moje zam ieszkanie w N .
Pisałem  w N . dnia mca i  roku N.

(podpisać wyraźnie imie i  nazwisko)

(N . D . 1991) H e a m o p o ą c k u h  H n i K e n e p u a n  
K u m u h ą u .

C lIM b  O O lSByW ST b, 4 X0 T o p i ł ,  ó y ^ e T T ,  n p o -  
H3B0 4 UTCH 2 4 , a l i e p e T o p a i K a  2 6  A u p l m H  c e r o  
r o 4 a  n o  c T a p o M y  e t n a t o ,  Ha i i p o / to a s y  c b i i y -  
ń a n u H a r o . T o p i  y  p a i i m . U b  n p e d . w e T u t n , ,  a  n -  
m c h h o :  JK e . r£3 a  i i e i o z t u a i o  a o s i y  * y r iT o in >
2 3 9 7 ‘/ 4, m i tuty H c r o ^ i i a r o  t y t i T o i n .  4 u 9 ó ,  u y -  
i y n a  H e r o z tH a r o  <pyHTonx, 2 1 8 , n  oxx, p a 3/i0 M- 
k u  / t o in a  p a a i i a i o  A E C H a r o  M a r e p i a a a .
K p  14iTdHtopo4'£, A opE.iH  18 4 9 3  1863  royta.

em fiteutycznem  p ołożon a , praw em  w łasn ośc i do 
eg zek w o w a n eg o  d łu żn ik a  J a n a  K on d rack iego  
n a leżąca , w posiadaniu dochod ów  M agdaleny  
J a m io łk o w sk iej w d ow y  zo sta ją ca , p oszu k iw a-  
nem i w ierzy te ln ośc iam i h yp o teczn ie  ob cią ­
żona .

N a  gru n cie  tej nieruchom ości znajdują się  
następujące zabudow ania:

1 D om  drew n ian y  parterow y o dw óch ko­
m in ach  m u row anych  gontam i k ry ty .

2 . D om  drew niany parterow y o trzech  korni- 
nach m u row anych  gontam i k ry ty .

3 . O ficynka murowana parterow a o jed n ym  
kom inie m urowanym  d achów ką kryta.

4. Zabudow anie drew niane gon tam i kryte, 
m ieszczące w sob ie  kom órk i.

5. K loaka z d esek  deskam i kryta .
6. P rzy sta w k a  drew niana z desek .
7 . G o łęb n ik  d rew n ian y  z desek  deskam i k ry -  

ty , m ający sta n o w ić .w ła sn o ść  W a w rzeń ca  S z e ­
lążek  lok atora .

8 . P arkan d rew n ian y  z desek w s łu p y .
9 . S tu d a ia  drzew em  cem brow ana z żura­

w iem ,
10. P od w órze  n iebruk ow ane d łu g ie  około  

ło k c i 20 , szerokie o k o ło  ło k c i 76.
11. Gruntu ornego  z ty łu  posesji ok o łom or-  

gów  dw ie, czy li d z iesia tyn  m iary rosyjsk iej 
jed n a .

P om iędzy gruntem  a łą k ą  jest je z io rk o  czyli 
sadzawkd do W isły  w padająca w  szerz zajętej 
posesji.

N arzędzi do gaszen ia  o g n ia  do gruntu  przy- 
w ;ązanych, n iem a żad n ych , prócz d w ó ch  
drabin .

L okatorów  je s t  cztern astu  z im ion  i n azw isk  
oraz opłatę n a leżn o śc i kom ornianej u iszczają- 
cych  w a k c ie  zajęcia  w y m ien io n y ch .

Obszerniejsze opisanie powyż zajętej i z a a re ­
sztow an ej nieruchom ości znajduje się w akcie 
zajęcia u sprzedażą dyrygującego Jana Jędrzejew i- 
cza A dw okata  w W arszawie pod N- 489 lit. Ił. przy  
u licy  D łu g iej m ieszkającego zaś zbiór objaśnień  
i warunki sprzedaży w Kancelarji Trybunału tu­
tejszego w W ydziale I. złożone przejrzane być  
m ogą

Z ajęcie w  kop iach  doręczone:
JW . T eod orow i A ndrau lt P rezydentow i M ia­

s ta  W arszaw y w  W arszaw ie pod Nr. 462 u rzę­
dującemu na ręce D ą b ro w sk ieg o  urzędnika  
tegoż  M agistratu.

2. Ju ljanow i K noff P isarzow i Sądu Pokoju  
O kręgu i M iasta W arszaw y W ydziału  III. 
w  W arszaw ie pod Nr. 1337 urzędującem u na 
ręce w łasne

O budw om  d. 6 (1 8 )  S tyczn ia  1862 r. 
W n iesion e  do k s ięg i w ieczystej p ow yż z a ­

jętej nieruchom ości w W arszaw ie dnia 11 (2 3 j 
S tyczn ia  1862 r. a w  dniu dzisiejszym  do k sięg i 
zaaresztow ań  w  Kancelarji T ryb u n a łu  tu tejsze­
g o  na ten cel utrzym yw anej w pisane zo sta ło .

P ierw sza  publikacja  zbioru objaśnień  i w a ­
runków  sprzedaży odbędzie s ię  na audjencji p u ­
blicznej T ryb u n a łu  C yw ilnego  Gub. W arszaw ­
sk iej w  W arszaw ie w  W ydz. I. w m iejscu  z w y ­
k ły c h  posied zeń  przy u licy  D łu g ie j pod N r. 549  
o g o d z in ie  10 z rana dn ia  19 (31) M arca 1862  
roku.

Sprzedażą dyrygow ać będ zie  Ja n  Jędrzeje- 
w icz A d w o k a t k tórego  zam ieszk an ie  je s t  w y ­
żej w sk azan e.

W arszaw a d. 25 S ty czn ia  (6 -L u tego ) 1862 r.
R adca D w oru , Z górski.

W y w ieszo n o  na  tab licy  w  sali u stęp ow ej T ry ­
bunału  C yw iln ego  G uberuii W arszaw sk iej 
w  W arszaw ie d. 25 S tyczn ia  (6 L utego) 1862 r. 

R adca D w oru , Z górsk i.
W  dniu 20  C zerw ca ;2 L ip ca ) 1862 roku  

n a stąp iło  ostateczn e przysąd zen ie  za  sum ę rs. 
4605  P atron ow i T om ick iem u , k tó ry  deklaracją  
w dniu 20 C zerw ca (2  L ip ca ) 1862 r. z ło ż o n ą  
przyzn ał, za n ieruchom ość tę  n ab ył dla F e lik ­
sa R ozen sch ild a  ku pca w  W arszaw ie pod Nr. 
640 m ieszk ającego , p on iew aż F e lik s  R uzen- 
sch ild  w arunków  sprzedaży n ied o p ełiiił, jak. o 
tem  św ia d ectw o 'P isa rza  T ryb u n a łu  C yw iln ego  
w W arszawie dnia 16 (2 8 ) K w ietn ia 1863 r. 
przek onyw a, og łasza  się  przeto n in iejszem  s to ­
sow n ie  do art. 737, 738, 7 3 9 , K . P . S. że sprze­
daż n ieruchom ości Nr. 3051 n a  n ieb ezp ieczeń ­
stw o E elik sa  R ozen sch ild  n astąp i.

P ierw sza  publikacja  zbioru objaśnień i w a ­
runków  sprzedaży, odbędzie s ię  w dn iu  10 (2 2 )  
Maja 1863 r. o g o d z in ie  10 z rana w W y­
dziale. I  T ryb u n ału  C yw ilnego w  W arszaw ie.

L icy ta c ja  zacznie s ię  od sum y rs. 3408  kop. 
23 2 j3  jak o  2j3 części szacu n k u  przez b ieg łych  
w y n a lez ion ego .

V adium  w yn osi rs 900 .
W arszaw a d. 18 (3 0 )  K w ietn ia  1863 r.

Z górsk i.

(N. D . 2032) P isa rz T rybunału  Cywilnego
G ubernii W arszaw sk iej w W arszaw ie .

S tosow n ie  do art. 682 K. P . S . w iadom o czyni 
lż  na żądanie  J u lj iz  B ru jew iezów  Jak ób a  A nku- 
d o w ic z  ob yw ate la  m ałżonk i w asystencji tegoż  
m ęża  czvn iącej, z w łasn ych  kap ita łów  utrzym u- 
jącej s ię , w W arszaw ie vv R ynku Starego Miasta 
pod  N r. 68 m ieszk a ją cej , zam ieszkan iezaś pra- 
w ne do te g o  in teresu  i c a łe g o  postępow ania  
su b h astacy in ego  tak oż  w  W arszaw ie  przy u licy  
D łu g i pod B n  « 9  l i t .  B . u Jan a  J ęd r ze jew i-  
cza A dw okata  obrane m ającej w 
sum v rs. 150 i rs. 1095 . c zy li o g ó l n e j  k w oty  
rs. 1245, z procentem  od dnia 16 (2 8 )  L isto p a ­
da  1860 r. liczyć  się w innym , od Jana Kondra­
ck ieg o  o b yw ate la  i w ła śc ic ie la  n ieruchom ości 
w W arszaw ie pod Nr. 3051 p o łożon ej, tam że  
m ieszk ającego , protokółem  S tan isław a S k ier -  
k o w sk ieg o  K om ornika przy T ryb u n ale  tu te j­
szym  w dn iu  2 (1 4 )  G rudnia 1861 r. sporzą­
dzonym , zajętą  i zaaresztow aną zosta ła: 

NIERUCHOM OŚĆ, 
w  W arszaw ie  przy ułiffy C zern iak ow sk iej pod  
Nr. 3051 w gm inie M agistratu M iasta W arsza ­
w y w O brębie Sądu P ok oju  O kręgu i M iasta  
W arszaw y W yd zia łu  III  w C yrkule I X  P o lic j i 
W ykonaw czej i A dm inistracyjnej na gruncie

(N . D . 2 0 3 7 ) P isa rz  T rybunału  Cywilnego 
G ubernii W arszaw sk iej w W arszaw ie .
S tosow n ie  do art. 682 K. P . S . w iadom o c zy ­

ni iż na żądanie Salom ei z  hrabiów  H an k e K się­
ż n e j de P iu m e S a ła to  de San C atald o K sięcia  
M ikołaja  G aletti P la tem on e de P iu m e, S a ła to , 
San C atald o m a łżo n k i, w asysten cji i za  up o­
w ażn ien iem  teg o ż  m ęża sw ego  działającej, łą c z ­
n ie z tym że m ężem  w m ieście  P alerm o w  K róle­
s tw ie  obojga  S y e y iji zam ieszk ałej, zam ieszk a­
nie zaś praw ne do teg o  in teresu  i ca łeg o  postę- 
p o w a u ia  su b liastacyjn ego  n A lfo n sa  M uszyń­
sk ieg o  A d w o k a ta  przy Sąd zie  A p p ellacy jn ym  
K rólestw a P o lsk ieg o  w W arszaw ie pod Nr. 521j2  
obrane m ającej,w  p oszu k iw an iu  sumy rs. 30,uO0 
z procentem  od dnia 27 L ip ca  (8 S ierpnia) 1858 r 
i kosztów  e g ze k u cy jn y ch , od J ó z e la  Szteinborn  
o b y w a te la  i w ła śc ic ie la  dóbr z iem sk ich  B ierz -  
w ien n a  K rótka i B ierzw ien n a  D łu g a  z p rzy le-  
g ło śc ia m i, w O kręgu  i P o w iec ie  Ł ęczyck im  
G ubernii W arzaw sk iej p o ło żo n y ch , w dobrach  
B ierzw ienna  D łu g a  za m ieszk a łeg o , p ro to k ó łem  
J ó z efa  Z b ik o w sk ieg o  Kom ornika przy Sądzie  
A p p ellacy jn ym  K rólestw a P o lsk ie g o  w  dn iach  
3 (1 5 ) , 6 (1 8 ) , 7 (1 9 ) , 8 ( 2 0 )  P aździern ika  1858  
r. sporządzonym , w drodze sądow ej przym uszo­
nego  w yw łaszczen ia  zajęte i zaaresztow an e z o ­
stały:

DOBRA Z IE M SK IE,
B ierzw ienna  K rótka i B ierzw ien n a  D łu g a  do 
k tó ry ch n a leżą p rzy leg ło śc i: L eszcze  T arnów ka  
Ł u szczew k a , kolonja B rzeziny, w raz z iunem i 
p rzy leg ło śc ia m i; sk ładają  się z jed n eg o k a w a ia  
grnutu żadną cudzą w łasn ośc ią  n iep rzeciętego  
w sp o so b ie  przybliżuuym  m org 4379  m iary no- 
w o-polsk iej c zy li o k o ło  dziesia tyn  2 2 4 4  m iary  
russyjsk iej, roz leg ło śc i m ającego, folw ark i w ieś 
B ierzw ienna Krótka z p rzy leg ło śc iam i llila r o -  
w izn a  i K atryna, oraz fo lw ark  i w ieś B ierz- 
w ien n a D łu g a  z  probostw em  tudzież z a ty n en -  
cją O dolow izn a zw aną, fo lw ark  B rzeziny, kolo- 
nją N iep o l, ko lon ją  Ł u szc z ew k a  inaczej Ł ą ­
czów k a zw aną, fo lw a rk  i w ieś L eszcze , oraz 
kolonją L eszcze obejm ujące, w okrąk  uw ażając  
z m iastem  i dobram i donacyjnein i K łod aw a , 
oraz dobram i O ząstków , tudzież z w siam i K rzy­
kosy , S łu p eczk a , L uboriieg, Rysiny niem niej z 
dobram i R ycerżyn i z w sią  K atarzyna do dóbr 
d on acyjn ych  Przedecz należąeę, graniczące i
s tyk ające  się. ,

D obra te  są p o ło żo n e  w O k ręgu  i Pow iecie  
Ł ęczyck im  G u b ern ii W arszaw sk iej pod O krę­
giem Sądu P ok oju  O kręgu Ł ęczy ck ieg o  w  gm i­
nie w łasnej B ierzw ienna i w parafji B ierzw ien -  
n a D ługa , prawem  w łasn ośc i do eg zek w o w a ­
n ego  d łu żn ik a  Józefa  Szteinborn na leżące.

iW  tym m iejscu szczegó łow e  op isan ie  dób r  
B ie rzw ie n n y  D łu giej i B ierzw ienny K ió tk ie j,  
pom ija się , gdyż takowe nie są przedm iotem  re- 
l ic y ta e ji, pon iżej wyjaśnioncim zostan ie).

F o lw a rk  i w ieś L eszcze za kontraktem  z d n i a  
11 (2 3 )  C zerw ca  18 5 7  r. przed Jó/.efem  K ala- 
santvm  P rzysieck im  R ejentem  O k .ęg u  i Mi.,sta 
W a rsza w y  sporząd zon ym , w yp u szczon e zo sta ły  
w sześcio letń  ą dzierżaw ę C yrjacie z D ą b sk id i 
J ó z e f a  D ąb sk icgo  m ałżonce, do d n ia  12 (2 )
C zerw ca  1863 r., za cen ę  roczną rs. 105 .

F o lw ark  i w ieś  tudzież kolonja L eszcze  a i ją  
r o z leg ło śc i w sposob ie  przyb liżonym  m org  

m iary n o w o -p o lsk ie j czyli ok o ło  d ziesia tyn  509

m iary rossv jsk iej, w której to  przestrzeni mie 
szczą się  ogrody , gru n ta  orne, łą k i, las so sn o ­
w y z brzeziną pom ieszany, gran ice, drogi, p a s ­
tw iska i p lace pod  zabudow aniam i.

A . F olw ark  i w ieś L eszcze:
1. D om  dworem zw an y  z drzew a pob udow any  

tyn kow any, dranicam i kryty; 2 dom  z drzewa  
w s łu p y  słom ą kryty; 3. sk lep  z d rzew a pod  
ziem ią; 4 . p iw n ica  z kam ieni polnych w ym uro­
w an a  ziem ią kryta; 5. k lo a k a  z g lin y  w  słupk i 
słom ą kryta; 6. stajnie z w ozow n ią  i spichrzem  
z d rze w a  w  słupy pod słomą; 7. 3 stod ó ł z drzewa 
w słu p y  słom ą  krytych; 8 . spichrz z drzew a w 
s łu p y  sło m ą  kryty; 9. ch lew y  z stajnią z d rze­
w a  w słu p y  słom ą kryte; 10. ow czarn ia  z g lin y  
słom ą  w części dranicam i kryta; 11. obora z 
sieczk arn ią  z drzew a w s łu p y  słom ą kryte; 12. 
k u źn ia  z g lin y  p ostaw ion a  gontam i kryta; 13. 
studni drzewem  cem brow anyeh  d w ie  i kam ie­
niam i cem b row an ych  dw ie.

Z abudowania we wsi L eszcze  są następujące:
1. S iedm  ch ału p  z drzew a w s łu p y  słom ą  

k rytych  do których  n a leżą  ob ork i, sk lep , ch lew  
stod oła  i ch lew y  z drzewa; 2 . karczm a zrtrzewa  
w w ęg ie ł pobudow ana sło m ą  kryta, do tej nale­
ży sta jn ia  zajezdna; 3. studn i k am ien iam i cem ­
brow anych dw ie, dw a w zrąby po  zn iesionych- 
ch ału p ach . .

M arjam ia K aźm iersk a  w karczm ie szynkuje  
trunki d w orsk ie  za  d w u d ziesty  p ierw szy  gar­
n iec .

W tej w si je s t s ied m iu  k op iarzy to jest:
1. S tan isław  S arn ow sk i, 2. T om asz G rygiel- 

sk i; 3 . W aw rzeniec C ieszkow ski; 4. M ichał Pa- 
sifiśk i; 5 . .F a b ia n  L ew an d ow sk i; 6. Jakób Sza- 
w arski; 7 . G rzegorz P a s iń s k i; każdeu  z tych  w 
tyd zień  od ś. M ich ała  do ś. Jak ób a  po trzy dni 
p iesze , a od ś. Jak ób a  do ś. M ich a ła  po cztery  
takież dni do fo lw arku  L eszcze odrab ia  za to 
dostaje żyta , jęczm ienia , ow sa  i gruntu i upra­
w nego po cztery  sk ład y  stajow e, oraz m orgę 
ogrodu.

B . K oloia Leszcze:
N a gruncie tej, k- lutiji są  zabudow ania  w ła­

sn ością  ko lon istów  będące, następujące:
1. Siedm  chałup  z drzew a w w ęg ie ł i s łu p y  

z pom niejszem i do n ich  należącym i zabudow a­
niam i i studniam i, kolonję tę zajm ują siedmiu 
kolon istów :

1. G otlieb L entz; 2. Jan  L eutz; 3 . Gotlieb 
B ylloch ; 4. W ilh elm  B en ke; 5. A ugust Radke;
6. Jan  T aryń sk i; 7 . F rydrych  Benka; którzy  
p ła cą  czyn szu  rocznie razem  rs. 41 kop. 95, 
odbyw ają d n ie  z k osą  i podróże do W łoc ław k a  
dają g ę si, kap łony i jaja.

S tan  za b u d o w a ń , ogrod zen ia , in w en tarze, 
oraz w ysiew  a k t zajęcia  obejm uje.

O bszerniejsze opisanie p ow yż zajętych  dóbr 
znajduje s ię  w ak cie  zajęcia u  sprzedażą dyry  
g o ją ce g o  A lfonsa M u szy ń sk ieg o  A dw okata  
przy S ąd zie  A ppellacyjn ym  K ró lestw a  P o lsk ie ­
go  w W arszaw ie pod Nr. 521j2  za m ieszk a łeg o , 
zaś zbiór objaśn ień  i warunki sprzedaży w Kaji 
celarji T rybunału  tu te jszego  w W yd zia le  I. 
z ło ż o n e  przejrzane b y ć  m ogą.

Z ajęcie  w kopjach doręczone:
1 . A n to n iem u  Bader P isarzow i Sądu Pokoju  

O kręgu Ł ęczy ck ieg o  w m ie ś c ie  Ł ęczy cy  urzę­
dującem u na  ręce w łasne dnia 3 (1 5 )  Styczn ia  
1859 t.

2. P io trow i J ed y ń sk iem u  W ótow i gm iny  
B ierzw ienna w tych że  dobrach O f e r ę g u  Ł ęc z y c ­
kim  urzędującem u na ręce w łasn e  dnia 5 (17 ) 
Styczn ia  1859 r

W n iesion e do k sięg i w ieczystej pow yż zaję­
ty c h  dóbr w  W arszaw ie c n ia  7 (1 9 )  L u tego  
1859  r. a w dniu dzisiejszym  do k s ięg i zaare­
sztow ań  w K ancelarji T ryb u n ału  tu tejszego  na
ten ce l u trzym yw anej w p isan e zosta ło .

P ierw sza  pu blikacja  zbioru objaśn ień  i w a ­
runków  p rzed aży, o d b ęd zie  s ię  na audjencji 
publicznej T ryb u n ału  C yw iln ego  G uberuii W ar­
szaw sk iej w W arszaw ie w W ydzia le  I. w  m iej­
s c u  z w y k ły c h  p osied zeń  przy u licy  D łu g ie j pod 
N r .  5 ^ 9  o g o d z in ie  10 z, r a n a  d n ia . 7 {,19) K .w ie t-
n ia  1859 r.

Sprzedażą d y rygow ać będzie A lfon s M uszyń­
ski A d w o k a t przy Sądzie A pelacyjnym  Kró­
lestw a  P o lsk ieg o , k tórego zam ieszkan ie  je st  
w yżej w sk azan e,

W arszaw a d. 20  L u tego  (4  M arca) 1859 r.
R ad ca  D w oru  Z górski. 

W yw ieszo n o  na tab licy  w Sa li ustępow ej 
T ryb unału  C yw iln ego  G ubernii W arszaw skiej 
w W arszaw ie dn ia  20 L u teg o  (4  M arca) 1859 r.

Radca D w o ru , Z górsk i. 
N a stęp n ie  po o d b y c iu  w term inach w ła śc i­

w ych trzech' pu b likacji zbioru objaśnień  i w a­
ru n k ów  sprzedaży tudzież w dniu 25 M aja (6  
Czerwca) 1859 r. p rzygotow aw czego  p rzysąd ze­
nia, w którym  dobra n in iejsze  za sum ę rs. 
113 200 A lfo n so w i M uszyń skiem u b. A d w o k a ­
to w i p izysąd zu n e zo sta ły , term iua do ostate­
czn eg o  przysąd zen ia  czterokrotn ie  były w y­
zn aczon e, gd y  jed n ak że do skutk u  m eprzysziy  
ju ż  te  z p ow odu  sporow , ju ż też dla braku li­
cy tan tów , przeto T ryb u n ał w yrokiem  z. dnia  
28 C zerw ca (10  L ip ca ) 1862 r. n ow y  termin  
do ostateczn ego przysąd zen ia  w  T ryb unale G y- 
wiinyrn tutejszym  od b yć  się  m ający, ua d zień  
2 (14) Października 1862 r. godzinę 10 zraua  
w y zn a czy ł.

W term inie tym , na skutek w yroku  I X . D e­
partam entu R ządzącego  Senatu z dnia 3 (1 5 )  
G zerw ca 1860 r. d z ie ła  b ieg ły ch  Sądow uie m ie ­
w an ych  dobra te sprzedane będą w  trzech  od­
d zia łach  lub w ca ło śc i, a  m ianowicie:

O ddział I. B ierzw ienna D łu g a  z  wsią i fo l­
w arkiem  B ierzw ienna D łu g a , probostw em  atty  
neucją O dolanów  fo lw ark iem  i w sią  T a rn ó w ­
ką  fo lw a rk iem  B rzeziny kolon ją  N iep o l, i ko- 
lun ią  Ł ączów k a  V. Ł u szczew k a.

Oddzrał I i .  B ierzw ienna K rotka, z w sią  i fo l­
w arkiem  B ierzw ienna K rótka, z p r z y l e g ł o ś c i a ­

mi H ilurow izna i K atryna .
O ddział 111. L eszcze , z w sią  i folw arkiem  

L eszcze i k o lo n ią  L eszcze.
W  razie u iedojscia  sprzedaży k tórego  z od­

dzia łów , sprzedaż o g ó łu  dobr n astąp i, w r a ż i e  
zaś sprzedaży w szystk ich  oddziatow , pow tórna  
licy ta c ia  ca łośc i dobr przyw ołan ą  i d o p ełn ion ą  
będzie, a k tóry szacu n ek  ok aże  się  w yższy  ten  
będzie stanow czym .

S tosow n ie  do w yroków  T ryb u n a łu  C y w iln e ­
go G ubernii W arszaw sk iej w W arszaw ie z dn ia  
2 (1 4 )  Październ ika 1861 r. tu d zież  IX . D e­
partam entu R ządzącego Senatu  z dn ia  23 i 2 
Maja (4 i 5C zerw ca) 1862 r. licy ta c je  rozpoczną

dość n ie  u czy n ił, przeto  na żądanie  w ierzycie li dow ane słom ą  pokryto, Oprócz pow yższych
. 1. . .  .1 ̂  ri łrrn uroi W i IrABon rnsnirlnin h .1  _

się:
Co do oddziału  I . od sum y rs. 6 2 ,0 2 8  v a ­

dium  do licytacji rs. 2 ,300 .
Co do od d zia łu  11. od sum y rs. 23 ,1 9 2  v a ­

dium do licy tacji rs. 9 0 0 .
Co do oddziału l i i .  ud sum y rs. 2 6 ,7 8 0 , va*  

dium do lic y ta c ji rs. 1000.
Co do ogó łu  dóbr ud sum y rs. 112 ,000  v a ­

dium  do licy tacji rs. 4 ,2 0 0
Jednak że przysądzenie dóbr tych n ie  nastąpi 

jeżeli sum a o g o lu a , czy to  z szacun ków  szc z e ­
g ó ło w y c h  o d d zia łów : czy li też  za o g ó ł dobr  
p ostąp ion a  n ie  dojdzie do sum y rs. 140 ,301  
k o p .80.

Sprzedażą tą  dyryguje obecnie A leksander  
P arisot A d w ok at przy Sąd zie  A p elacy jn ym  
K rólestw a P o lsk ieg o , w W arszaw ie pod N . 576  
zam ieszk a ły  u k tórego tem samem popierająca  
subhastację K siężn a Sau -C ata ldo  p raw ne za 
m ieszk an ie  ma obrane.

W arszaw a d. 28  C zerw ca  (1 0  L ip ca ) 1862 r.
Zgórski, P isarz T ryb unału .

N astęp n ie  w term inie w yżej oznaczonym  na 
dzień  2 (1 4 ) Październ ika 1862 r. stanow cza  
sprzedaż dóbr tych  w  trzech oddziałach nastą­
pi, a w szczegó iu ośc i za śoddział III. to je s t do­
bra ziem sk ie L eszcze  z wsią i fo lw ark iem  L e ­
szcze i k o lon ią  L eszcze  zalicy.tow ał za sum ę 
rs. 44,001 A n ton i lia d g o w sk i O brońca przy  
H z\dząeynj S en a c ie , gdy zaś tenże pluslicytant 
stosow n ie Jo św iad ectw a  P isarza  T rybunału  
C yw iln ego  G ubernii W arszaw skiej w  W arsza­
w ie z dn ia  lo  (22) G rudnia 1862 r. i pom im o  
doręczonego mu w dniu 20 L u tego  (4 Marca) 
1863  r. w ezw ania w arunkom  licytacyjn ym  za-

hyp otecznych , jak o  to:
1. Marji K rąkow skiej w d ow y, z w łasnych  

funduszów  utrzym ującej s ię  w T a rn ó w ce , O k rę­
gu  Ł ęczyck im  G ubernii W arszaw sk iej zam ie­
szk a łej.

2. Ig n acego  K rąk ow sk iego  O b yw alela  w do 
brach W ierzchy O kręgu  S zad k ow sk im  G u b er­
n ii W arszaw sk iej zam ieszkałego  zam ieszkan ie  
pyaw ne u A leksandra Parisota A d  w okata przy  
S ęd zię  A pelacyjnym  K ró lestw a  P o lsk ieg o  w 
W arszaw ie  przy u licy  D łu g ie j pod N r. 576 z a ­
m ieszk a łeg o , obrane m ających od których ten ­
że A d w ok at Parisot staje i relicytację  n in iej­
szą  pop iera.

D O B R A  Z IE M SK IE.
L eszcze z w sią i fo lw ark iem  L eszcze i k o lo ­

n ią  L eszcze  w O k ręgu  i P ow iecie  Ł ęczyck im  
Gubernii W arszaw skiej p o łożon e , w yżej już 
szczegó łow o opisane sprzedafte zostan ą  na  
niebezpieczeństw o A nton iego R adgow skiego  
O brońcy pr.zy .W arszawskich D epartam entach  
R ządzącego  Senatu  w W arszaw ie przy ulicy  
Rym arskiej pod Nr. 471 lit . G zam ieszkałego.

P ierw sza  publikacja zb ioru  objaśnień i w a ­
runków  sprzedaży, odbędzie srę na audjencji p u ­
blicznej T ryb u n ału  C yw ilnego  G ubernii W ar­
szaw skiej w  W arszaw ie W yd zia łu  I. w m iej­
scu z w y k ły c h  p osied zeń  w W arszaw ie przy  
u licy  D łu g iej pod Nr. 549 w  dniu 4 (16) K w iet­
nia 1863 r. o god zin ie  10 zrann.

W arszaw a dnia 5 (1 7 ) Marca 1863 r.
Pisarz T rybunału .

R adca D w oru , Z górski.
N astępnie po odbyciu pierwsze* publikacji 

zbioru objaśnień i warunków sprzedaży w dniu 
4 (1 6 )  Kwietnia 1863 r., tudzież drugiej publi­
kacji i przygotow aw czego przysądzenia w dniu  
18 (30 ) Kwietnia 1863 r., w którym to term inie  
dobra L eszcze z przyległościam i, w Okręgu i P o ­
wiecie Łęczyckim , Gubernii W arszawskiej p o ło ­
żone, Aleksandrowi Parisotow i A dw okatow i, za 
sumę rs. 10 ,0 0 0  przygotowawczo przysądzone  
zosta ły . Trybunał wyrokiem z doia 18 (30;  
K w ietnia 1863 r. termin do trzeciej publikacji 
zbioru objaśnień i warunków sprzedaży, a zara­
zem  do ostatecznego przysądzenia dóbr tych , 
na dzień 15 (2 7 )  M aja 1863 r. godzinę 10 z ra­
na w yznaczył.

L icytacja  w terminie ostatecznego przysądze­
nia,' stośownie do powołanego już wyżej wyroku  
IX . Departam entu R ządzącego Senatu z dnia 23  
i 24  Maja (4 i 5 Czerwca) 1863 r. rozpocznie się 
od sumy rs. 368 0 1  kop. 80.

W arszaw a d. 1 8 (3 0 )  Kwietnia 1863 r.
Pisarz Trybunału,

Radca Dworu, Zgórski.

(N . D . 2 0 3 0 ) P isa rz Trybunału  Cywilnego  
G ubernii PŁockej.

W iadom o czyn i, iż na żądanie E w y  z Sn ie- 
ch ow sk ich  M iączyń sk iej po M ichale S tan isła ­
w ie  2 irniou M iączyńsliim  pozostałej w d ow y , 
we wsi N a sicg n iew ie  P ow iec ie  L ip n ow sk u n  
G uberńii P łock iej zam ieszkałej, zam ieszkau ie  
z a ś - p raw n e do tego in teresu  u K arola Stróżyc*  
kiego i J u lia n a  M ajer P atron ów  przy T ryb u ­
nale P łock im  w m ieście P ło ck u  zam ieszk a łych , 
obrane m ającej, którzy to P atron ow ie zarazem  
pop ieraniem  sp rzed aży  dóbr poniżej op isan ych , 
trudnić się  będzie , w egzeku cji Sądowej prze­
ciw ko  J o a n n ie  z H r. Z b ojń sk icb  P tw n ic k ie jE u ­
gen iu sza  T iw iiic k ieg o  ż o n ie , w  a ssy steu cji m ę­
ża  czyn iącej, jak o  w łaścic ie lce  dóbr S ik orza  z 
p rzy leg ło śc ia m i i E u g en iu szo w i P iw uickietuu  
j ,ko w łaścic ie low i dobr Srebrny z p r z y le g ło ­
ściam i w O kręgu  P łock im  położonych , obojgu  
w e wsi K ikole P o w iec ie  L ip n ów sk im  G ubernii 
P ło ck ie j zam ieszkałym , rozporządzonej aktem  
K om ornika T eodora M ach ezyń sk iego  w  dniu 17
(29 ) W rześnia i następ n ych  diii 1860 r. rozp o­
czętym , a  w lim u 26 W rześnia (8 P aźd ziern ik a)  
t. r. uk ończon ym , zajętem i i zaaresztow auem i 
zo sta ły  końcem  przym uszonej sprzedaży na
a u d j e n c j i  ' l ' r y b u r x a lu  C y w i l n e g o  G u b e r n i i  i/ło ó -  
k ie j  w  m i e j s c u  z w y k ł y c h  p o s i e d z e ń ,  o d b y w a ć
s ię  mającej w dw óch  od d zia łach , a w szc z eg ó l­
ności: W  odd zia le  I . debra ziem sk ie  S ikorz z 
p rzy leg łośc iam i G ow orow o i K obięruik i, z o sa ­
dam i: M łynarską, L eśn ą  i P ap iern ią , w P o w ie  
cie , O kręgu i G uberuii P ło ek iej , p od  zakresem  
Sądu Pokoju  O kręgu: P ło ck ieg o  O dd ziału  I . w 
gm in ie  w łasnej S ik orz, przez W ójta gm in y Z er- 
nik i adm inistrow anej, położonej, do w łasn ośc i 
Joan n y z H r. Z bojńskich  P iw n ick iej E u g en iu ­
sza P iw n ick ieg o  żon y  n a leżęce , prawu zastaw y  
sum y rs. 4 9 ,5 0 0  S tan isław ow i M iączyńskiem u  
służącem u, u le g łe , stosow n ie do aktu  z daty 18
(3 0 )  C zerw ca 1857 r. przed Rejentem  C zern ia­
w skim  sporząd zon ego , przez rzeczonego za sta ­
w niku M iączyń skiego w trzech-letnią dzierżaw ę  
z dniem  15 (2 7 ) C zerw ca 1860 r. kończącą się, 
E u gen iu szow i P iw m ck iem u  w yp u szczon e , k tó­
ry to d z ierża w ca  po w yexp irow an iu  dzierżaw y  
p o z o s ta ł w p osiad an iu  tych  dóbr i u żytk ow a­
nia z praw a zastaw y ob ecn ie  E w ie  M iączyń ­
skiej s łu ż ą ce g o , n ie  d op uścił. W O ddziale II, 
dobra ziem sk ie  Srebrna z p rzy leg łościam i M an- 
k o w o  w P ow iec ie , O kręgu i G uberuii P łock iej 
pod zakresem  Sądu P ok oju  O kręgu P ło ck ieg o  
O ddziału  i .  w gm in ie S ik orz, adm inistrow anej 
przez W ójta gm in y Ż ern ik i, p o łożon e , prawem  
w łasn ości do E u gen iu sza  P iw n ic k ie g o  należące, 
rów nież ja k  dobra pow yższe S ikprz zastaw ą  
siyny  rs. 49 ,500  obciążone i W procencie od 
tej w ierzyteln ości w dzierżaw ną possesją na  
p rzeciąg  la t trzech od dnia 15 (2 7 )  C zerw ca  
1857 r. poczynając, E u g en iu szo w i P i " łu c k ie ­
m u w ypuszczone, który mim o expiracji k on tra ­
ktu dzierżaw nego, u ży w a ln o ść  dóbr tych  z a ­
staw nej posiadacze po  dotąd n ieód d ał. Opis 
szczegó łow y  rzeczonych dóbr je s t następujący  
a m ianow icie w O ddziale I.

A . W ieś S ik orz, w której znajduje s ię  budo­
wla dworska: 1. D w ór  stary  z drzew a w ew nątrz  
i Zewnątrz o tyn k ow an y , z przedsionkiem  o sz ­
k lonym  cynkiem  pokrytym , z przystaw k ą  z 
drzewa w  łą tk i pob udow aną deskam i o sza lo w a ­
ną, zarazem  z dw orem  p o łą czo n ą , w szystk o  
kleńetm  pokryte; 2 . o ficyn a  z ceg ły  palonej na  
wapno m urow ana klcńcem  p ok ryta; z p iw n i­
cam i;^ . k loak i i  drzew a krzyzu lcu  k leńceu i po- 
kl'yt0; 4 . dom fo lw arczn y  w ja sk ó łcze  gniazdo  
w ystaw iony k leńcem  pok ryty , z w ystaw k ą na  
slupach  drew nianych, do szczytu  którego przy- 
m urow ana jest z ceg ły  k loak a  cynkiem  p ok ry­
te , a obok tej d zw on ek  na słupie; 5 stajn ie i 
szopy razem  z ceg ły  palonej n a g lin ę  m urowane  
gontam i p ok ryte, a przy tych  k loak a  z drzew a  
Meńcem pokryta; 6 . s to d o ła  z ceg ły  palonej na  
g lin ę  m urow ana o p ięciu  k lep iskach , u w ierz­
chu słom ą, a nad okapem  gon tam i p ok ryta , w 
której urządzona je s t m aszyna m łockarni, s ie ­
czkarni i iniynck do czyszczenia z b o ż a ;za śo b o k  
.niej przystaw k a w  pruski luur p ostaw ion a  s ło ­
mą pok ryta , w  której m ieści się maneż; 7. o w ­
czarnia łą c zn ie  z spichrzem  z c e g ły  palonej na 
glin ę  m urow ana, w części gontam i, a w części 
słom ą  pokryta; 8 . stajn ie  dw ie i w o zo w n ia  na 
środku podwórza z drzew a szach u lcu  pob udo­
w ane słom ą pokryte; 9. kurn iki z drzew a w 
łą tk i z w ystaw ą na słu p ach  z półdachem  w y ­
staw ion e  słom ą pokryte, przy k tórych  zn a jd u ­
je  s ię  m ały ch lew ek  z drzew a krzyżu lcu  p o b u ­
dow any deskam i oszalow any k leń cem  pok ryty . 
Co do budow li w iejskiej obejmuje: 1. K uźnią z 
drzew a w łą tk i dranicam i pokrytą; 2. karczm ę 
z  Wjazdem z drzew a szach u lcu  w łą tk i i w ęg ieł 
p ob u d ow an ą słom ą pok rytą , z w ystaw ą na  s łu ­
pach drew nianych , przy której zarazem  p o sta ­
w iona je s t  z krzyżu lcu  k loak a  deskam i o sza ­
low ana k leńcem  pokryta, tu dzież  kaw ał muru 
zru jnow anego  z c eg ły  palonej, oraz trzy s tu ­
dn ie m ałe  z pogródkam i nadto po lew ej stronie  
karczm y zn a jd u je  się: 3 .ch a łu p  w iejsk ich  14; 
4. ch lew ów  częśc ią  do p o w y ż sz y c h c h a łu p ^ 1* ^  
budow anych, a c zęścią  odd zieln ie  P“st“”  p,-u stu 
I I ;  5. stod u lk a  w słu p y  z ścianam i • bale p 0 _ 
słom ą pokryta  1, druga zaś »  “ “ " e .  sk lep  w 
staw ion a  rów nież s ło m ą  P°roWftuy ziem ią po- 
ziem i z e ,.g ły  p a i c n ^ y m ;  biul0Wle w iejsk ie
kryty: 
są  z d i zewa.

b u d ow ań  we wsi S ikorzu, znajdują, się budow le  
k ośc ie ln e  i d o  P robostw a tego należące* które  
z natury sw ej z pod sprzedaży w yłączają  się, a 
w szczególności: 1. k o śc ió ł z drzew a szachul- 
cow ego  w  w e g ie ł pob udow any deskam i osza­
low any, w  części s łom ą, a w  części kleńcem  p o ­
kryty; 2. dzw onnica  z krzyżu lcu  deskam i ob i­
ta k leń cem  pokryta z dw om a dzw onam i; 3. 
cm entarz o k o ło  p o w y ż sz e g o , k o śc io ła  w  s łu p y  
i bale oparkaniony; 4. cm entarz drugi g rzeb a l­
ny w polu sztach etam i i żerdziam i ogrodzony; 
o. kap liczek  odd zieln ych  1 4 z  ceg ły  palonej mu- 
row auych d ach ów k ą  pok rytych , n a lin ji od d w o­
ru do k ośc io ła  pobudow anych, z których w k a ż -  
d ejjes to b ra z  m ęki ińb aw iciela i s to lik , w szystk ie  
obsadzone drzew am i lip ow em i i barjerą o g ro ­
dzone: 6. p leban ia  z drzew a w w ę g ie l  pobudo­
w an a  słomą- pokryta, 7̂  stodoła  z drzew a w  s łu ­
py słomą, pokryta; 8 . szopa, stajn ie i s ie c z k a r ­
nia m zem  z drzew a w  s łu p y  pobudow ane s ło ­
mą pokryte; 9 . w ozow n ia  i 10 ch lew ó w  trzy z 
urzew a w s lu p y  pob udow ane słom ą  pokryte; 
11. śpichrz z drzew a w w ęg ie ł pod słom ą; 12. 
sk lep y  2a w ziem i oddzielne drzew em  w y k ła d a ­
ne jeden  ziem ią  a drugi słom ą pokryty; 13. dom  
dla  organ isty  obok k ościo ła  z drzew a w słupy  
pobudow any sło m ą  pokryty; 14. szop ka  przy 
tym  dom u z drzew a w słu p k i pod*słoiną; 15. 
sto d ó łk a  takaż i 16 ch lew ek  m ały , oraz 17. 
dom szp ita luy dla słu żb y  kościelnej z  drzew a  
w s łu p y  pobudow any sło m ą  pok ryty .

b. Osada M łynarsk a do g łó w n y c h  dóbr Si 
korzą n a leżą ca , na której znajdują s ię  bu do­
wle: 1 . C haiupa z drzew a w w*ęgiel s ło m ą  po­
kryta  z p izy sta w k ą , 2. szopa, s ta jn ia  i w ozo­
w nia razem z d .z e w a  w łą tk i p ob udow ana s ło ­
mą pokryta; 3 . stod o ła  w s łu p y  i d y le  pod s ło ­
mą, 4. ch lew k ó w  razem 3 z drzew a w  siupv  
i d y le  pod słom ą; 5. m łyn wodny na i*/.eoe Skrwa, 
z drzew a szachu lcow ego w w ęg ieł pobudow any, 
gon tam i pok ryty , o trzech  guiikach z dwom a  
szluzam i w kom pletnym  sta n ie , który łączn ie  
z pow yższem i zabudow aniam i i gruntem  mor­
g ó w  32 pręt. 120 w ynoszącym , do dnia 23 K w ie­
tnia 1865 r. dzierżaw i J a n  Krem er m łyn arz, 
za op łatą  roczną z ip . 1500 czyli rs. 225 i b ez --  
płatnem  m lewem  dla dw oru.

c. O sada L eśn a  w  boru p ołożona, ma w za ­
bu dow aniach: ch a łu p ę  z drzew a w łą tk i pobu­
dow an ą słom ą pokrytą, przy której przybud o­
w aną je s t szopka z drzew a słom ą  pok ryta , 
a w ogrodku  znajduje się o k o ło  30 sztuk drze­
w ek  ow ocow ych , chułupę tę zajm uje leśn y  
i mularz w ob ow iązk ach  s łu ż b y  u dw oru z o ­
sta ją cy .

d. O sada Pap iern ia  przy rzece Skrw a i gra­
nicy dóbr Z eruik  p ołożona, na której znajdują 
się zabudow ania; 1. Dom  fabryczny do w y ra ­
bian ia  papieru, na parterze z drzew a szaoh u k o  
w ego w łą tk i pobudow any, a na piętrze z krzy­
żulcu  deskam i osza low an y kleficem  pokryty, 
z m aszyoerją i kotłam i zrujuow anem i, tudzież  
znajdują s ię  w tym  domu koła, m łyn ki, prassa  
i inne rek w izytu  do w yrobu papieru potrzebne; 
2. sżlu za  ua pulach pob udow aua z d rzew a, lecz  
obecuie zup ełn ie  zep su ta; 3. k loak a  z drzew a  
krzyżu lcu  deskam i ob ita  i p ok ryta; 4. dom  
w słu p y  i bale pobudówaUy kleńcem  pokryty, 
p u sty , w ew nątrz zrujnow any do reperacji z d a ­
tn y . T ę  pap iernią  łą czn ie  z gruntem  i o gro ­
dem do niej przyw iązanem , na przeciąg la t 9 
licząc  od dnia 9 L ip c a  1859 roku p o sia d a  M i­
kołaj D u ck , za o p ła tą  roczną za pierw sze lat 
trzy po rs. 300 , za drugie po rs. 3 6 0 , a za trze­
cie  po rs. 450 z d ok ładan iem  się do podatków  
Skarbow ych i z obow iązkiem  w yrep eio w a n ia  
budow li z drzew a dw orsk iego.

e. Wieś fo lw arczn a K obiernik i jak o  przyle­
g ł ość dóbr S ik orza, pozostaje co do pól bez 
rozgran iczen ia  i łączn ie  z osadą M łynarską na  
tejże wsi znajdującą s ię  stanow i jed n ą  ca ło ść  
dóbr ty ch , w  której zuajduje się  następująca  
budow ia dworska: L Dom  fo lw arczn y  z przy­
staw ką z drzew a w slu p y  p ob udow any słom ą
po le ry  t y ;  2 .  u t a j n i a  i  c h l e w y  r a z e m  ki dr^wwa,
w slu p y  pobudow ane a l o in ą  pok ryte, przy k tó ­
rych znajduje się  studiiia  balami ocem brow ana  
z slupem  i śn igą , oraz słup  z drzew a z dzw on­
kiem do zw o ły w a n ia  ludzi: 3 . śp ich erek  z w y­
staw ą na s łu p ach  z drzew a w w ę g ie ł pobudo­
w any słom ą pokryty; 4. s to d o ła  o trzech k le ­
piskach z c eg ły  palouej w słu p y  i szczyty  m u­
row ane, ze ścianam i z bali na podm urow aniu  
kleń cem  pokryta; 5. ow czarnia  na podm urow a­
niu w ja sk ó łcze  gn iazd o  z g im y pobudow ana, 
u w ierzchu sło  ą, a nad okapem  klcńcem  po­
kryta, pod którą znajduje s ię  w ym urow any  
sklep z c e g ły  palonej na wapno w arkady i s łu ­
py sk lep ion y . W zabudow aniach zaś w iejskich  
ma: 1) ch a łu p  7, 2) ch lew kow  7 , 3) szop kę je ­
dną pod w ystaw k ą  dom u urządzoną, 4) s to d ó ­
łe k  oddzielnych d w ie , w szystk o  z drzew a  
w w ęg ie ł, łą tk i lub w slu p y  i bale pobudow ane  
słom ą pokryto. Z abudow ania na osadzie  M ły ­
narskiej znajdują się  następujące: 5 ) Chałupa  
z  drzew a w s lu p y  i d y le  pobudow ana słom ą po­
kryta, 6 ) s to d o ła  o jedn ym  klep isku  z drzew a  
W łątk i pod słom ą; 7) sklep w ziem bz kam ieni 
poln ych  na  g lin ę  m urow any słom ą pokryty; 8 j  
ch lew ki dw a razem z drzew a w łą tk i pobudo­
wane pod słom ą, 9) m łyn w odny na  palach  
z drzew a w w ę g ie ł pobudow any deskam i po­
k ry ty , o 2ch g an k ach  i 2eh  szlu zach, z kom- 
pletuem i rek w izytam i do m iew a. P o w y ższą  
osauę M łynarską łą czn ie  z gruntam i do mej 
przy w iązanem i, dzierżaw i na przeciąg  lat 30tu  
poczynając od dnia 2 g K w ietn ia  1839 r. E ry -  
deryk L eh m an praw y nabyw ca od F ryd eryk a  
B luciia , za op lu tą  roczną po rubli srebrem  45  
i u zu p ełn ian iem  dla dworu w sze lk ieg o  mle 
wa bezp łatn ie . P ow yższe dobra S ikorz  
z przyległościam i, osadam i i folwarkiem Ko- 
bierulki, łącznie z osadą M łynarską, tudzież 
gruntami do probostwa w Sikorzu należącem i, po­
siadają ogólnej przybliżonej rozległości, a mia­
nowicie: a) w gruntach ornych kl. II . i III. morg 
1061 pręt. 150, b) w łąkach kl. II. i 111. morg 
97 , c ) w ogrodach kl, U. morg 42 pręt. 2 5 0 , d) 
w pastwiskach i zaroślach kl. U . morg 5 8 , e) 
w boru w gruncie kl. 11. i 111 morg 570, l)  w p la­
cach i siedliskach kl. II. morg 8 pręt. 2 20, g) 
w wodach, bagnach i nieużytkach morg 19 pręt. 
200 , h) w gruntach do Probostwa należących kl. 
11. i III. morg 71 pręt. 170, razem morg 1929  
pręt. 90 , czyli w łók 64 morg 9 pręt. 90 miary 
nowopolskiej. Nadto czyni s ię  wzmianka, iż 
w przestrzeni powyższego boru znajduje się k il­
kanaście barci pszczół, oraz że przy osadzie M ły­
narskiej do Kobiermk należącej, spadzislość  góry 
krzakami zarosła i kawałek gruntu ornego razem  
około morg 6, z Rządem jako reprezentującym  
właściciela dóbr L laszew o, pozostaje w kontro- 
wersie, jak niem niej, iż na przyległości Goworo­
wo żadna budowla nie egzystuje, a gruuta pod tą  
nazwą istniejące, wcielone zostały do folwarku 
Sikorzu. L udność pow yższych dóbr stanowią, a 
mianowicie w Sikorzu: 1. Stanisław  Kaniewski 
kowal, który za ordynarja i wynagrodzenie rocznie 
rs.3u , wykonywa w szelką robotę dworską bezpła­
tnie; 2- Marjan W ysocki karczmarz, za wy* i y D.
trunków dworskich pobiera 31 garniec ł as.z^  Q0; 

suchej arendy płaci rocznie dworo«» ka_
> nia*'*

9 . 4 . zagro*
, . T  W e w»i źaś Kobier- 

dników 19, i 5 . wyrobnic ó.  resztę luduo-
• ^ K r n i l

rów nież  
f-oły palonej

1 n o  w y ż s z ow szystk ie  ^  ^  Qa sj UpaCh pobu-
ł ą t k i

3 . staroz. B erek M agnes pachciarz, P 
żdej krowy dworowi rocznie p° Kobier-
dników 19, i 5 . wyrobnic reszł ~ 1*J--
nikach znajduje się z a g ro d n ^ b.ernij{acj1 S{an0ly| 
tak w Sikorzu jako też mieszkańców za-
służba dworska z P®*oia> ogrocly i łąki, odrabia- 
groduicy za «■ stosunku rs. 15 ro­
ją  dw orom  P r(jb0icy z pom ieszkania odbywają 

powinności w stosunku r. 2 kop. 25 rocznie, 
y /  odd/-i»le IL  doljl'a ziemskie Srebrna z przyle 
cłością  Mańkowo, obejmuje w zabudowaniach, a 
* szczególuości:

A. W ieś Srebrna na której istnieją budowle 
dworskie: I . Dwor stary z drzewa w w ęgieł i łą t­
ki pobudowany, z  przedsionkiem w połowie d es­
kami oszalowany kleńcem pokryty, w s z c z y c i e  

któregoprzybuduwana jest czeladoica z drzewa w 
łątki, z przysionkiem w pruski rnur słom ą pokryta; 
2. kloaki dwie z krzyżulcu deskami obite i pókiy-

te; 3. słup drewniany z dzwonkiem; 4 . sklep w
ziemi drzewem wyłożony ziem ią pokryty; 5 . tro-
łębnik z drzewa na słupie z gołębiami; 6 . stajnie
dwie z drzewa w w ęgieł i łątki pobudowane słomą
pokryte; 7. chlewek w słupy i dyle pod słomą,
przy  pow yższych s ta jn iach  b ę d ąc y ; 8 . s todo ła  o
zch klepiskach i  pacy i g lin y pod słom ą, a przy
m ej obzejd z takiegoż materjału; 9. stodoła dru-
» â u.Je? nyra ltleP‘s ^u w słupy i cwele z ścianam i
klenisicarh^n^ s}om6; 10 stodoła trzecia o 2ch
a w p o ło w ie ^ ,° ^ l?1)lrowan(u w półowie z surówki

i In eana o) Palonej z szkarpą murowaną pobudowana łomą pokrytaj w
ustawiona maszyna m łockarni z sieczkarnią, a 
obok mej nadworzu ustawiony jC3t maneż że lL n y  
11. owczarnia z drzewa w łątk i na podmurowa 
niu kleńcem pokryta, przy ściaDie której przybu­
dowany je s t  obzeid z drzewa w słupy; J2. jom  
folwarczny z drzewa w  słupy pobudowany stary  
podporami wsparty słomą pokryty, a przy nim 
chlewek m ały w słupy i dyle słom ą pokryty. Zaś 
w budowlach wiejskich obejmuje: 1) chałup wiej­
skich 6; 2 ) karczmę z ceg ły  surówki i palonej na 
glinę wymurowaną, z wjazdem małym na m iesz­
kanie przerobionym; 3) chlewków pojedynczych 
i kilko-komórkowych 5; 4) stodół dwie i 5) staj- 
me jedną, w szystko z drzewa pobudowane słomą 
pokryte; 6) ceg ie ln i, w slupy i łatki z krzyżulcu  
pobudowaną słomą pokrytą; 7 ) piec z c er ły  pa­
lonej na glinę murowany, 0 3 th  czeluścia/ h . 8̂ )  
młyn wodny z drzewa szachulcowego w w ęgieł 
pobudowany słom ą pokryty, o 2 ch gankach i I ch  
ziuzach. kompletny.

B. Folwark M ańkowo, jako przyległości dóbr 
Srebrny, którego pola stanow ią całość z pow yż­
szą wsią, obejmuje w zabudowaniach: 1. dom 
folwarczny z drzewa w łątk i pobudowany k leńcem  
pokryty; 2 .  ow czarnią z drzewa w łątk i pod 
kleńcem; 3. stodołę w słupy z ceg ły  palonej m u­
rowaną, z ścianami z chrustu słom ą pokrytą; 4 . 
studnią balami opogródkowaną; 5 karczmę z drze­
wa w łątk i pobudowaną słom ą pokrytą; 6 . wjazd 
przy tej karczm ie, również z drzewa w łą tk i pod 
słom ą. Powyżej wyrażone dobra Srebrna iprzy- 
łeg ło ść  Mańkowo, jako pom iędzy sobą jedną ca- 
osc stanow iące, w rozległości ziem i obejmują: a) 
w gruncie ornym kl II . i m .  morg> 84Q u  
150, b) w łąkach kl. II i III. morg 30 , c ) w za ­
roślach w gruncie kl. II. i III. morg. 2 9 5 , d) w 
ogrodach kl. U . morg. 14 pręt. 20u, e) w placach  
pod budowlą i w siedliskach kl. II. morg 6 pręt. 
180, f )  w nieużytkach, bagnach i wodach 
m org. 53 pręt. 150 razem m orgów J 240 prętów  
80 , czy li w łók 41 morgów 10 prętów 80, miary 
nowopolskiej. Ludność wsi Srebrny stanowią:
1. M osiek Taub młynarz dzierżawi m łyn z za b u ­
dowaniami i gruntami do n iego należącym i, na 
przeciąg lat trzech licząc od dm a 11 (2 3 )  K wiet­
nia 1859 roku, za który to czas dzierżawę całko-, 
w itą w ilości złp. 5*500 czyli rs. 825 uiścił* 2 . 
G rzegorz Karczewski karczmarz za wyszynk 
trunków dworzkich pobiera 31 procent; 3.*Gotlib 
Hold strycharz ma pom ieszkanie, ordynarją i 
ogród, a za wyrób tysiąca  ceg ły  pobiera rs. 2 
kop. 25; 4 , zagrodników jest 4 , którzy za m iesz­
kania, ogrody i łąk i odbywają dworowi pań szczy­
znę w stosunku rs. 15 rocznie. W e wsi Mańko- 
wie mieszkają: l ) J a u  Cbrapkowski karczm arz 
na prawach jak pow yższy, 2)  F ryderyk  Rejba 
tkacz, i 3 Piotr W yszyński zdun, “obadwaj z p o ­
m ieszkania i ogrogów  p łacą  rocznie po rs. 18 
resztę  ludności w tej wsi stanowi służba dworska. 
Pod względem  ograniczenia dobra Sikorz zprzy le-  
głościarai Kobierniki i osadami, jako z jednego  
kawała ziemi składające się, graniczą i stykają  
się: na wschód słońca z wsią Kowalewkiem, Sre­
brną i W yszyną, na południe z wsią. Ulaszewem i 
Kadotkami, na zachód z wsią Zcrnikami, zaś na 
północ z dobrami Su ch odóli Kamionki; zaś dobra 
Srebrna z przyległością Mańkowo, jako również 
z jednego kawała ziemi składające się, graniczą i 
stykają się na wschód słońca z kolonjami M asze­
wo i B iała , na południe z wsiami W yszyną i K o- 
biernikami, na zachód z wsią Sikorzem , a na 
północ z wsią Kowalewkiem i kolonją Biała. 
P o d ł u g  u r z ę d o w e g o  ś w i a d e c t w a  K aay  P o w i  itu 
Płock iego, z powyższych dóbr opłaca się rocznie 
podatków skarbowych rs. 978 kop. 0 4 , łączn ie  i 
procentem od pożyczki Skarbowej na dobra Sre- 
brnę udzielonej.

A k t zajęcia dóbr jak są powyżej opisane, 
zostawiony został w kopiach: 1. Naczeiuu^, , 4 
Powiatu Płockiego Bogum iłowi iiode; 2. P isa ­
rzowi Sądu Pokoju Okręgu P łock iego Oddziału 1. 
Adam owi Zalewskiem u, obudwom na ręce ich 
własne w dniu 4 ^16) Października 1860 r. 3. 
W ójtowi gm iny Sikorz zostającej pod A dm ini­
stracją W ójta gmiuie Zerniki Frauciszkowi Jobne 
na ręce jego  własne w dniu 6 (18) Października  
t .  r. .Następnie i na zadosyć uczynienie przepisom  
prawa, akt powyższego zajęcia dóbr wniesiony  
został do księg i wieczystej dóbr Sikorz z przyle­
głościam i i Srebrny z przyległościam i w Okręgu 
Płockim położonych, w Kancelarji Ziemiańskiej 
Gubernii Płockiej w dniu 21 Października (2 i- 
stopada) 1860 r ., zas do księgi zaaresztowań w 
Kancelarji Tiybuualu Cywilnego Gubernii P ło c ­
kiej pod dniem 31 Października (1 2 Listopada) 
I8tiu r. Ze zaś I X . Departam ent R ządzącego Se­
natu wyrokiem w dniach 8 (2 0 )  i 9 (21) Marca 
18G2 r. svydaoym: egzekucją subhastacyjną dóbr 
biltorza i S iebraa dotyc^ ci*  po Umu 25 Tażdzier- 
nika 16 Listopada) I  SUU prow adzoo,. uanał aa 
nie mając* m iejsca od tejże daty; przeto akt żuję- 
eia wspomionych dóbr wniesiony został powtórnie 
do księgi w ieczystej dóbr Sikorz z przyległościami 
dóbr Srebrna przyległościam i, w O kręgu Płockim  
położonych, w Kancelarji Ziemiańskiej Gubernii 
Płockiej dnia 3 (1 5 )  Maja 1862 r., oraz do księgi 
zaaresztow ać w K ancelarji Trybunału Cywilnego  
Gubernii Płockiej utrzym yw anej, pod dniem 4 
(1 6 )  Maja 1862 r. W dalszym  zaś postęp y  z a ­
mierzonej sprzedaży, termin do pierw szej publi­
kacji zbioru objaśnień i warunków licytacyjn , h 
za podstawę do tej sprzedaży ułożyć się ^  
cych. przeznacza się ua audjencji trybunału  C y­
w ilnego Gubernii Płockiej w miejscu zwykłych  
posiedzeń na dzień 1J Czerwca (1 Lipca) 1862  
r. godzinę ld  z rana, druga zaś i trzecia publika- 
tychże warunków odbędzie aię c0 dwa ty(r0(j nje 
kolejno po sobie idące.

W yciąg  tego obw ieszczenia wyw ieszonym  dziś 
zosta ł nu tablicy w Sali Audyencjonalej T rybunału  
tu te jszego , a drugi egzem plarz  on« go w ydanym  
jest Karolowi Strożeckiemu Patronow i T rybunału  
sp rzedaż dóbr tych  pop ierającem u.

Płock d. 4 (L6) Maja 1862 r.
M i c h a ł  B e t l e j .

Po odbyciu w dniu dzi81̂ 82^111 S^towaw 
czego przysądzenia dobr S ik o ra *  Pr*yleg !0ici»- 
rai Gaworowo i tu Ł^  * °*)r Srebrna
z przyległościam i Mańkowo, w Okręgu Płockim  
położonych, Trybun**1 Cyw‘lmy Gubernii Płockiej, 
wyrokiem in a jh f)1'1 ? 1 5 U 8 )  K wietnia a w
kontynuacji 18 (3 °  1 ■'•"'ictnia 1863 r., termin do 
stanow czej sprzedały tychże dóbr na audiencji 
tegoż Trybunału odbyć się  m ającej, na dzień
12 C*Ó C-zetwca. 1863 r. godzinę 10 z rana wy-

{ z n a <  z y ł .

j ^  term inie więc tym licy tacja  O ddz:ału I 
czyli dóbr Sikorz z przyległościam i Gaworowo 
i Kobierniki, od sumy rs. '231)00 a Oddziału II . 
to jest dóbr Srebrna, z przyległościam i Mańkowo, 
°d sumy rs. 15010  jako od sum za które dobra 
te Karolowi Stróżeckiem u Patronowi przygoto­
wawczo przysądzone zostały, rozpoczynać się bę­
dzie.

W y cią g  tego obwieszczenia z dopiskiem  w y­
wieszono na tab licy  w Sali Audicncjooainej T ry­
bunału tu tejszego , a drugi e g z eD,p arz wydano 
Karolowi Stróżeckiem u IMtronowi sprzedaż po- 
pierającemu.

Płock d. 18 (3 0 ) K w ietnia 186:3 r.

Michał Betlej.

w D rukarni J. Jaworskiego.— Za pozwoleniem Cenzury.


